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I C ~ N ~~ G ~ O S Z Jt Na I I· sza str, i ~ tekście 1 giuzy. za witrsz tttllllttetrowy jednonp. (W, IO ....... , 
Nektulogł • . • • 5 ,, ff „ „ ;.; • „ • • 
·Nadesłane po tekście 5 „ ff „ „ „ „ · „ • • 
Zwyczajne , • . • a „ „ „ „ „ „ • • 
nµlo~z:ertla tdl'ltiej§ćo\\le c OO proc., zal! firm zagranicznych o 100 proc. łllillł 
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OdnoH•nit do domu 16 gro!ut)' mlesltcmnie .Kutjer Wiec2otn~" ł~Jftit & .Ohł· 

11errt Pol~kim". wtit ? t!drtotzenłem ~.EK> złotyGh n'lies!ęcirtle. 
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Rynek pieniężny. SPORT. od I as ci o do Ił as I o. Pabry,a ~.~J~llJBb 
„WYBORY" ł7ASZYSTOWSKIE. l 3} . Id t k. ł ł ł ścl Home o e ,ny Plaga DZISIEJSZA OłELDA. . kONSTANTYNOPOL·KRAl\ÓW. 

,, . . 1a e s osun 1 ączy Y w a I L I Utrzymuje się wzmocniona ten- DóW1ładule'łflV ~le bM:!szvćh <ht-
.,Le Quotldl.en podaJe następuJącą hi·! clefa dokumentó i pe\\lrtymf il 1v\ll Dl. W h hVCh i tneĆzu Konstantvn(Jlp!()1-Kra 

' nith () metodllłe wyborów "Ne Wio- 1 . • . . VI dencja dla walut. prywatnyc L · 

&2'.IK!łt: . I w~zszy~ czy1n"?11.k~mi biur w • „ One2'dai w T()rund'U ok<>ł<> l{oidz, obrOt b wado ®lary po ·~6w. . . . 

Turynu, · tttlał aurotn<Jhll' i oczvwiŚcle \Yewnetr~nvch)? c~ebine!'?o an.a mit ·:A ąo<>'.' z iia.brY· · - • Y ~zn Y Prżewaira Kr~ki0<w~ .• l~cz dobrv 
Pewłefl t>rtemy8towłec fas7.:ysta z I mrnafe (t.J. w mmiSl.lerstwl.e ipraw .:i-ei oo t>oł. l><>Wraicaif z lotu 6\W„ 5 26 27 t>rz bł etń oż włe- Do urzerwv la:dna .i.r· ra 1 SJln. a 

noiere. „li Mondo" dodaje: ,.Trzeba WY lk1 „Pia~·e t Laśk·1e'W\l.cz '. prowa- nlu. Akcje .zupełnie bez zalntere- braim~arz irośc.1 wvtasnla. wszvst-
W dniu wyborów wręc%yl mu vaczkę Sa~nić wsz stko , wsz stk<> 'WSZ:V- d~1()n\f ortez. ~<>tł. olutiot1:ów>e~ sow. • 1cle ttl'ebez~1eczne svtuac1e_. 

dowod6ft' oMJbh,'fYch i poltclł głosowa~ k ,„ Y ' Y ' H.Ilareg-0 C1esi;elskłfeg-o, 'Z ob~r- Otełda urzędowa nie wykazuje Po Dr~rMe w 15 mlnu~e oo ~-
J9 ran- w błurte wyborczem. st 0 - wa~rctl1. oor. Kmsoooolskllnt• maCZĄcych zmtan. tak·u rosMdarzv sedzti'a dvk~!e 

Szofer był sociallstą 0 
czem prte· BóJl(I W Nf:APOLU Aoarat zaczał olaoować -weldfug rz.11t z ro~ <oorner). którei wvbua 

mnłowiec: Die wlHztał. ' . . • . wszełltiich Drawldel. rdv oto oogle, O I - f i1 6 1 J ładnie Krumholc. oilke dosta~ · 
Wyborca.szofer zgodził si~ na po- RZYM. 21 ćzerwca. (Tel. wt.) tuż nad złemia. z ·nlitewill'domv~h twart I otełdJ „ODuJ11Sk e. Sżoierllini?:. oodaioe Chruścl'ńskliMtu 

ufna swą mis.lę 1 złożył 19 gfosów na W NOOl)Olu d()slło do wa'kf ttUcz„ nrżvczvn -oriechvt~J sfo t1a skt'zv- LONDYN. n ćterw.oa (Pa\radfo). kt6rv z ttewnei ocnvcii robi Oliierw 
tistę .•• sncfallstvczńą! tteł 1nłędzy faszysta.mi a łudrtOścia ~to r z cata sita 11iie'\\t.Vczeroa.tteito New Jorlc 43~.41 szeoo stolia" . . 

A teraz gWófdź tel całeJ eskapad~. Przeciągające 1>tzez ntłasto oddzia 1cswze roz·oedu 11<lerzvł dii~bem Pt3it!IC]a st.sz 1 i>ół W 70 mt1n. utvsku.ie Kraików 
Po ottoszenlu wyniku wyborów w ty faszysitóW os.t IY' ł d _ o z~ern~e. llelfia 93 ff/ <lru2'a bralJtlke. sitr.zeLona orz~ 

okrAcn• przem"'"łowca okażało się iż i. b . ~ a • wygw z, a Oba1· i.o-mł"'v f\łn zderzenia wv- ''"'"""'h ... i ...... 1~ Szt>erli'fl~ z rzutu kar·nero. a Da~_ 
-- '" • • ue ó rzue<>tte ku 1 I m' W ... - " VV'""' ' "" ~ • 'ź • · '---.J. · b · k 

kandydaci soclallstycz1tl (}trzymali.,.. • . • men a 1· Y- i-zuccri zostali z aoaratu. ndnoozaR SZWtlJtlłria ?4.40 re mmut PO nie1 SCIIUQ'Zlll z ()!'S a 
„ głosów! w1azało słę starcie. Jest sporo ran ci~żk.i-e .obrażenia. H~vnaa au9 · lmntm.k1wanv Stv1;;i.eft, którei'o 

ID9tor1a Jest auteuty~zna. nycb. Por. Krasnooolslci ·ma zfa:mana PortuitaUa 1.sa 'lastęouie Strvchara· . 
r,.o~e w dwuch mrełscaieh ood bito- Holandja 11.51 I trż:l.' Ctl'\l.~airte Sęd.zdowat b.ardz.n d<>~rie sed* 

WleKSZOSC SENATU Uf A 
MUSSOLINIEMU. 

drem. zaś pM.ot Ci.esil-elS'kd - n-a1d• Danfa. 2600 i pól z Budaoe.sztu. o„ lwanCl-c. 
were~onv oowdtiie kre~sfup, Norwegoia 31.77 i pól STRZELANIE na OLIMP JADZI ;J>oPolo ', organ partii katolickiej w 

Medjolanie, pJdaje, iż w mieśoie dzia'ła 
p6ł tuzloa wyfszycb a1ent6w policfl 
ta)łteJ. Pozostafą onł pod ró1-kata1nl nle­
faklego \rołpl, który tłiema nlc w~pół• 
nego z aresztowanym Volplm. 

RZYM. 27 czerwca. (PAT). -
Na oosiedze11h1 sen!!tu, senator 
Melodia orzed'st1awit nasteouiacv 
vorzadek ditlern1v. Po wvsfucha­
niu deklaracil prezesa radv mhnl.­
strów, w której przeJaw·la sfe wo­
la wvsta"Pie,n!a z cara ene~.ia ce­
lem orzvwr6cenia ranowania nra 

zlamana stczeke ; t>0ralftl!o1na t"f-o- S1lweota 1~.atJ t ~ół Havas .podaje. ie w zaWOda 
wę. Hel111atgfors 11aoo sl1'ze~oh M 01-iimp.Jta~ie tń«W 

Obiie ooarv tragircznem lotu w Ntemc:v 1€()50 ' sz.e mlej~e ®ty.choCJ'Ai'S mJmttk 
da111i.e bardzi0 cie:kim orze'W'i1ezkl- A~itrta 3ó7.60 Stany ZJeoo007JOtte. 
no diO szt>itala ~rnl'z-onoweir.o,.. Prąa 146.35 Po!~ke. w ogólnej 

AtMY is..50 za.jęitia 1~ mtej&Ct. 

Geny w Krynicy. A1end Vołple10 nadtoruJą OAOblStO• 
łcl polftfcme I ze śtfłała łh1MóW. Pt(t.o 
wokuJą oflł łet zamachy 1 spiski, lak np. 
~oodo-s1>lsek Bordlga. w retułtacle ktd· 
re10 aresztowa.no setki osób. 

,,Pol)Olo" podaje dalej lłsty d~ałałą· 
cych w rozmaitych miastach Włoskich I 
listę r. óf' tw orai: pobić spełnianych 
przez niob. Zaznuza przytem, że wspom 

wa pirzeprowaidizeni~ nie.zbęd!lle- Tvmczawwa komisja uzdro­
'!O oczvszcżehia stosuhk6w i do- \V1i'sk w Krvn,rcv uchwaHla cenv 
konania oacvrfikacii kra.fu. mieszkań. wvnainiow.an-vch ku­
senat wvraża zaufa'dfe dfa dzia- racmszom w Krvn~cv. Cenv te 
łaln<>ści rzadu t nrzPcbod„1 do oo uznał<> wofewÓd7, two za wvsi:óro-

rzadku dzienne20. wrin.e ~ sto~l"I· rini~ rł-r.; r.otoorza:dze. 
Ponieważ 7.dos:wno wniosek nita min. sora'W wtwn. zmieniiłi') .łe 

rozdztele.nia oowvż~ize~o norzad- w soosób nas-teou'iacv: I 
ku d'z!e·m~N!O na <l \~e cześci. i 1) J)iCJlk<>ie ied.no lub wdęcej C>SK)l.. ł 
któr~h 'Pl~rwsza 3<onczyta się sto bowe od 3-6 zt. dziennie: 2) oo~ ' 
\~am .. rnezpe~ne1ro oczvszcze- koje ooddas~we od 1-3 z.lot.; 

- • ; W)!el Volpł jetit 7.oMliall.Ynt inlor· 
matorem ,;Gd. De Bono, b. naczelnika 
rnlHcU luzystowskiel. 

wł.) 1 nąa Sltosunikow . zairządzone zo- 3) poko.le wtiościańskle od l-2zt.; . 
stal o R"fosowańle nodw6lne. Pl er- 4) rokoie hotelowe o 25 Drocenit . 
~sza cześć wniosku 7.0Sta ta Przv- drniJej: 5) polroie lulksusowe do 1 

Jf.>ta 249? .irlosami: przec~wko 4 10 zt. dZlieoode. Wera.ndv oszkkmei 
4 nrzv ~.~1 vłosa·1acv?h: n-!er>rzecbodnde 50 proc. cen sa- i 

Dl'tU?a cześć. w:vraza1aca zaufa g'ed111iich OOkral. Kosztv utrzvma· ' 
nłe dfa rząd.u. uchwalona została nria w pens.iooatach I klasv 7 zł. 
225 orzecłwko 21. orzv 6 wstf'ZY· dziennile; II klasv 6 ził· Do cen PO-- ' 
mufacvch sfe ł 252 2'łosulacvch. koiu może bvć dolicz.onv 5 proc. 

ECHA MORDU. 
RZVM, n czerwca. (Teł. 

„Sereno" donosi, 7.e Matteotti b:vł 
pilnowany state J)rzez agenta J>O­
tłcll taJne!. Otót w przeddzień u­
bółstwa' uent ten został urtovo­
wany. Rollkaz zwolnienia asrenta 
został wydany ~ wyższą tu­
stamcle. WYCZBl(UJACE STANOWISKO dodatek l?'minnv i należna na ra:zie 

OPOZYCJI. nieustaloo-a o'Olata za światt.o elek 1 

RZVM, 26 czerwca. - z Med1o trvczn~. 
. łanu donoszą : 

MORDERCY HANDLOWALI 
ORDERAMI. 

RZYM, 26 crerwca. - ,.Omrna StrOOlllli-ctwia opozycyjne PoSlta-
le di P.ugUa" donOSll', te 1Policja w nowdlfv zachowywać wobec rządu 
Bam! doiloonała nresi>odiziewa11e~ nadal dottychcz.asową µowśoiag<H­
ed~IIYICia. Posz'\.fkuia.c ta},nego dlO- wość. ~ismo :,Stamoa" qonosi. ż.e 
mu gry w pewnym 1ok.ai~u na v1iia <J?OZYIC~ dia[ej dtomaga się ustą•p11e 

. . ma obecneg-0 rzą<Lu. Koła wi~-
BeatJll'fo, maleiziono dokumenty, sz<>ści rządiowej są jednak zdain•iia 
odnoszace Sil(! do ~looś:cii fa· i iż stanowisko <mozy,cji jest ty.l!k~ 
szystowsłlMJ fiwwe~Megio. Poma-J gieist.em ocr-az, że op.ozycja i:g1Qdzi 
ga-t Jej w' mieJ ipewre!rl znamy kJU-~ sie prędzej,. czy p6:fof.e.I na udział 
piec miejsoowy. Dodrumooty tet> w 'Pracach hZhY. 

śW!la~, te w półurzędowym FASZYŚCI PRZECIW 
„Corriere d1tałła"' Odbywał sfe .JUGOSŁA w.n. 

1tandel orderami. BELGRAD. 26 czerwca. - Po 
Prowadził r:o f'illineHI. thlekł za.Tśda·ch rnainicznvch. iakiie one-

swym stoainkom. ~clai mfalv mie.isce mie·d-zv stra· 
Jeden z kupców baresklch, zna- zamł wfoskiemt. a tu~ostowiań­

ny „nouveaurictte" zapłacił 120 kiemi. faszvści zerwali wsre·!kie 
tys. Ur za uzyskanie dla nieco ko- ooł~cz·en1fia. .ko1e.ło~~. telena.f1cz-
. ,._.. ne 1 telefoniczne m1edzv Wtocba-
manuvip. . m! i Ju~sfaw.ia· Nawet oociai?i 

Jninra ndtatka wska:zuJe na obtet mae<Irzv Lublana. a Triestem prze 
nicę komamdorjt za 90.000 Ir. statv kiursować. MHicia faszvstow 

ska obsadz.Ua strefe .irrani02Jt1a. 
TRlY NIEDYSKRETNE ZAPY-

TANIA. SPRAWA MORDERCÓW 
MATTEOTTJEOO. I 

RzyM, 26 czerwca.. - Skandali RlYM. 26 ·czerwca. - Wedle 
arderowy 1>0dnoSi „Il Mortdo". doniesień DiS'l11 beda b. oodsekre 
DZliennik ten stwlierza. i,e dotvch·x ~r.z st~ P~ ~ b. dowódca m~~ 
czas mimo ogłoszeinia znail-ez:to-\ c.il naro .... owe11 de Bo:no w oroce. s1e 

. ' 0 Drz~iwko mordercc.m Matteot-
nycb d()lkumentaoh, sfery urzedo- tfesro zaiwetLw.ani iaiko świadko-
we zachowują w tej SIP'tawie mil- wie. 0$!6łem fest oskarżonvd1 22 
cze-nie. „f.l Mondo" wobec tezo osób. łako wi.nriV'Ch lub w·spótwin 
->tawia rządową tirz.y pytainia: nvdi w zamordowaniu Mattoot-

1) u kOKo zasekwestrowano do trello. H~roola1t1v ciaj)\le ieszcze 
1ataJa nad ieziorf'm Vko w ooszu 
kiwaniu za zwłokami• Matteot­
~. 

!1 !W!2łlty, 

2) czy oddano je ~~ I 

• 

Dszusf\Va rzeko1n1go 
ks. Sapiehy. 

W ubie~hm tvgodniu stanął 
P:rzed sadem w Berlinie. o·od za­
rzutem oooetnlen~A szere.rn o­
szustw cztowiek. które-i?o akt o-­
skarżen ' a nazvwa n')lhotn·ikiem 
Stan1islawem Wojem z Warszar­
wv. a którv sam oodaie sie za 
ks!ecia Standslawa Saoiehe z Olł­
wv na tervtorium !?'da.fiskiem. -
Twierdz.i oo. że nazwiska Woi u­
żvwaf tvilko m.rez kdlka tvirooni 
ze w.zsrledów oolitvcznv.ch. oosłu 
~rniac sne Papier.ami zamiesz.k.ałe­
,go we wschodnich Prusach rtzer 
wistv. Fakt ood.awaniia sie za Wo 
la.czv też za ~iecńa Sat>iehe n;e 
zmien.ia ~totv rzeczv. że G-skairż.o 
nv doouśo!l sie ood nazwiskiem 
ksiecia Sa1oiehv szere211 oszustw 
na wietka skale. Podiszvwszv sie 
'OOd nazwi~ko oośrednika ~orzeda 
żv dóbr zdemskkh JćJzefa Roch­
mana. sDr:zedał całv szere.ir dóbr 
li domów be7:m'.awnle. Oskartonv 
absolutnie do wi·nv PrzV'znać s!e 
nie chce, to te7 oosteoowanie do­
wodowe. bedzie musda:ło zakreśli~ 
szeroktie ro.zmiarv· 

SLf:fPlNOJ DLA PASAŻERÓW 
Il KLASY. 

Z dniem 1 li.oca Wl!7!owadzone 
beda mieisca sVP!atne dla oasa­
ier6w H klasv. 01Jl.ata bedzie ta 
sama. co za mleisca sV!Plalne I kl. 

Mie.isca svof alne klasv II mie­
ścić sie beda :oo obu 'ko~ac:h wa 
~01111 SV'Dil:mł!ll'Oo 

łłta'Zl'fla fJ03 POLO NA OUM~.łADZlE. 

ntwar[!e u1ełdY aervskieh 
PARYŻ, Z'1 cz.erwca (Po!iradio). 
Loodyn 81.85 
New JO'l'k 18 81 
&~iJ. 8100 

Po turnieiu w nok>. którv toJ­
ooczva1a sie w dniu 28 ~erwca. 
Parvżu na boiskach S.~int-Claind 
i Baizatello. 7S?°tMił() swóJ udrJIJ 
5 oań<:;b• - : AT'ttentvtta. An2Ua 
Francja. tli 21oanj1. i Sti\nv Zle-­
dnoczone. 

HME>anła 254 
S.?.Jw a1cada lM.50 
Dania 314 
Holandia 710 
Norwegia 256 

Na ósmeJ olimt>iadzi.e DO raz 

I Pierwszv wt>rowadwna zosta.la 
g-ra w :>0lo. cieszaca sie wletklien:t 
oowodzenJem w Anirrtl i Amerv-

P-010 modzifo l;ie w Persłi. itd.zie 
ie umawua-no ieszcze w staTOtY­
tn10ści. 

~Qf,l 804 
Rumuma s.ts 

Dzisleiua giełda w lurnbn. 
WRYCH, 27 czerv;c.a (P-0lndjo). 
Hółaindła ?12.10 
New Jork 563 i pół 
Loodyn 24.42 
Paryż 2MO 
M edOOI an 24.36 
Praea 16.65 
Buda1)e521t 00059 
Bel-iła -tlO 
Sofia 6.a7 i pół 
Bukaireszt 240 
Wiedeń 00079 i trZY ósme 

ANGL.JI NIE PRZYBYŁ W TYM 
RO.KU ANI JEDEN SZLACHCłC. 

Prezvdent ~ab!netu robotn1icze­
ito w AnsrU! uczvnił w tvm roku 
wierkń wvłom w dotvchczasoweJ 
tradV'cii. 

Nie l}rzedstawii.ł 1bowiem królo­
wi do oodlpisu a·nd ied111e.1to mian<>­
wania ina szlachoct\ł'o łulb lordo­
stwo. 

Od, setek lat nie bvl~ ]eszcz.e 
oodQ'b!1eS!o w-Vioadku w Ansrt1i.t. bv 
orzez całrv rok ntie uzV'Skał nikt 
szlachectwa. 

Natomia:st oosvoalv sie ();dzna• 
.czenia. za z.asłi&i ina no.tu wiedzv. 
literaturv f sztuki - tak obfflcie. 
iak nisrdv dotad. 

Zasac.v 2'.rV w oolo sa nasteou­
iE1.ce: boi·s'ko roslada 300 m. dłułó 
ścl 1 180 m. sze.rokośol· Pośrodku 
przechodzi bariera wvsok<>ści 3lY 
ictm .. wzdhlż boiska Mn.i.a z usta­
wionvmi sluolmmi. Drużv111a skła­
da sie z czterech 2'raczv. siedza­
cvch na koniaeh. zao'Patrzoovcll 
kolejnymi numerami. od iedneto 
do czterech i ml ot'kami drewnia­
nvtt1li dłUS!OOCi 2 i jedna czwarta 
metra. Czas vrv oodz.ielonv iest 
na 7 okresów oo 8 minut. 
'- Gra od'bvwa siie 1na k~niaGh. 
które sie zmienia w czasie P-rzerw 

Okres 'koń.czv sie svj{tlalem 
dzwonka orzv.czem sed.zia czeka 
do czasu. kl'iedv pilka minie mete 
lub nie uderzv w bariere. Jeżeli 
:{ta w cia1rn 7 okresów nie daje 
rezultatu. sedzia ma. nrawo nrze­
dłużvć ia na dalsze ok.resv. aż d~ 
.rozstr'zv.!t'n; ecia. 

Ore r-0z;ooczY111a sedzia. rzuca­
iac uilke oomiedzv .!?'raczv. 7,l"fU­
uowanv.c,h na środku boiska na 
dwuch orzeciwle$!łvch stanowi­
skach. 

Po uzvs'kainiu pun1ctu orzez ie­
ctna strone. oilka wraca na środek 
boiska. orzrvcizem !lrum. która 
atakowała. broni de i na odwrót· 

Przebiez ~v śledzi dwuch !>C­
d:vlów na konfa.cb. 

· SKŁAD~-FUTER ,„ . 
. 

Specjalista chorób 
weaerycznycłt skór 
nych i włosów. 

· ul . Piotrkowska 144 
161 EYaugeliekiłJ • 

004> pn7W;la: od S-2 .....,.---=---=-= poleca ===========--= IS"! w. Die t>afu s-6 ... „ r85-0.z 

futra damskie, meskie Lgatantery111e l &óYITi101 
' . · Akaazerja i cho r. 

A. FI SZLE WICZ z.c.:;:t:.t~ 62 
Udt, ul. Dzielna )I 12, front I piętro. 321·3 
" ...... „ •• ;;_ ..... „, ---·---···--.......... „.„. - --.-. --... -:-----



,.nJR.JkR Wlf'.CZO~NY". Płatek. d. 27 czerwca 1'2ł...i:.~.i.· ---------------·--..:.N.;.:,r.:..• .;.14.:.:;b;_ 

Z Zachodem, czy Przeciwko Zachodowi. 
Korespondencja własna „Kurjera Wieczornego". 

Berlin. 23 ozerwca. ad!m.iratom Tkoit zom i „wiei- reakcv.tne. z któremi należv wal- drezdeńskl·eR'o orezvdenta mini-
Wvbcrv do Reichstagu niemie kim" genera-tom Ludem:lorffom. czvć z cała sita. strów prokurato.ria reP'U'blikań-

ckieg-o z dnia 4 maia ·bvtv dzie- NHct tak w catvr.Ji Niemczech Taka zapowiedź dla tv·ch. któ- skdch Niemiec os'karżvta g-o o to. 
łem Poincaresrn. On. a nie Luden- nie leka sie ooiednawczvich kro- rzv KruP:oa bardzie.i cenia. niż li- iż ukradf !:!eś i.„ worek mald 
dorff i Herget worow'adzit do ków rzadu Marx.a w stosunku do l!e · narodów iest TI·i·ebezoieczniei- psz.ern1ei w okres.ie wielki ei meki. 
parlamentu. beirlJ,ńskielro 150 reak Prane.ii i An.id.ii. iak Sikra.ina rira wi sza. niż utrata Renu i Ruhrv. Zehrner tedv bvt w Uipsku ska 
cionistów różnvd1 nddeni. Roz- ca niemleicka. Zeisrner ni'zed latv wskazvwał zanv na wiieloletnie wiezienie. 
biianie kon:ferene.ii w Cannes i Ko.resoondenci Mawicowvch._ demokratvcznvm Niemcom. iż zaś Lude·ndorff w Mo1;1achium 
Genui bvło rzecza 1rroźna dla dir. ·oism berlhiskic'h alarmuia swe re- tvlko rzeczvwiste rozbroienie i wśród owacii kwiatowei - uwol-
V/irtha i Ratłienaua. ale dla tt.i-t- da.kc5e: zlikwidowanne ndelezalnvch. . t. nionv. 

musso1inowskim. wa:n1 sa na orzvsztośc odr6zmac Cłi ITTantcznvch wzmocm demo- .1emmczem. ktorzv DrzV1S1e:2a1a. 

ciestwo demokracji we Prane.ii. a 
orzed tern ieszcze w An.l!'lti doda­
ło i:m silv i rozmachu dla walk; 7. 

tvm kierunkiiem. któreg-o svmbo­
lem bvt oroces monachHski. 

Pozatem loJalne. wvknnvwa~iĘ 
uchwal komis.ii ekisoe:rtów i szvb· 
kle ooddani·e sie S?eneralnei ko'1· 
troli w:olskowei utatwi Niemcom 
otrzV'manie oożvcz'ki zana.nicz-
nef. , leira et consortes bvto trvumrem H~.rriot i Mac Dona!d zdec_v~o; z~v· soo:towo-wofskmvv·~b forma, . Ist:r.ie.ia .dz.iś ?'. Nlemczec~ wf:a-

Poincare obalił dr. Wirtha i dWie rzeczv: Niem.cv demokra- kra.cie niemiecka ·Lż z ta oolitvka Ebert 'W'Taz z A wołanie o noż.v.czke zuranff-
wvtworzvł w Niemczech atmo- tviczne. irodne oooa.rcia i Niemcv Ale na krnabr· :vvstat>iet'lia Marxem nra.2'na skończvć. Zwv- cz.na mooarnV'!n 2'losem rozleS?a 
sf ere. która orzeciela żvde Ra- Si.e oo ca1vch Ni.emczech. . 
thenaua.. Ale mimo wszvstko Poin - Pożvcz:kł! Pożvc*I ! Nłe 
1..'are nile zni.szczvt zunełnłe lew.i- kr61es·two. ale retmbtiike ; demo-
cv niemieckiiei· PIĄTE -uo„O ·u WOZA k ....i 'Rez;ultat wvborczv w Niem- I 1 s..., ra"'.1e 'DrzV.łmu.temv bez zastrze-
czech nie utorował drosrl do wła- . . ' . . • ż.eń - za. oożvczke .- wola diZlŚ 
dzv ai:ti Tiroitzowi. am tler~to- 'Drzemvsł n(emaec1kii. W'szvstko Kosztuje 200 mlljard6w marek mleslącznie. za oożvczke. Rezvsnmiemv 7, Ho-
wi. Po wielodnhwvch pertrakta- henzollern6w. Witelsbachów z 
ciach miedzv'Pairtv.inv.ch Tiirołtzo- Jesteśmy !plOd z.i-t:akietn os'Zczę<l JaJf sejmowy. Dodaje i odcijm'll'je. przedrw drngi·ej ilZbie. Zos:t'ała }ed formacii wO'łs'konrvch -za 1)()!v-wle zrezv2'nowali z metendowa- '· . nia do wtad:zv. 1ności. M!itntster skarnu, a zaira.rem Mnoży d diz.1-eli. Nieiktóre ustawy niak p01ko111aina gfosam1 (inre rę;kaml czn.e. 

Marx orzvsz·edt 00 - Marxie. pr•001jer, Grabski, Poslkracaił bud- pwetrzymuje miesi.ąicaimi, gldyż po więks.z.ości. Teiraz. gdly mowa o Coś. nilbv sowłeckiie wołanie w 
Ale ten t>o-wvlborczv Marx żetry we wsziystkiclt dizied©imaic:h to bytł J)IOWOłaJUY do życia, alby ha reoo~cjaicli - troobaby odwoła<.: Lo·ndvnie„. 

,es~ stokroć silnie.iszv od nrzed,.. nais.zej państwowości;, nie wyłą- mować piOlhO'Pi110~ć sejmo·wą. się do. wyiboroów i z.arpytać Ich: Oczvw.Iiś·de. łeśłi demokracja 
wvbo.rczego. kwi·etniowe~o Mar- cz.ają,c oświaty, która we·d!l·U!g pe- 2) Od1gryiw.a ·rnlę rnaJkcyjneg.0 ·czy seirnat Ie.st Po·ls1ce potkebny i niem1ecka szczerze i bez sta"'ia· 
xa. Obecne"'o Manta t>orpiera de-- , 1 1· k6 d · k tt · "' wne·j 'k!a!reigorji mężów, v.st nlie- ·hamwllca i za t ę rOl!ę n.Olbie·ra ze czy ni·e nafoża:łoib.:v zaos~z.czedziiić 1 a warun w oo. a.ie re e er-no 'lookracia Francii i Ans:rl.ii. dlatego J~ ł' to · · ni' t · ' ·· 1koniieiczina choćby ,..,,,. wztO'lędu n'" sk:airbu "'"'łrutę równą 1:locz..mow1i z siobiP czasu - ailasu. ,nrzestrzen1 wi 1 ' ema nawe mu za zie. 1z też lewica niemi.ecka z ufnościa "' b"" 6 ... "'l" ,,..„ "" . ..., wsoófora:cuie on z .1ren. Nollet. 
natrzv obecnie w orzvsztość. to, ~ei w Potsoe mamy wiidtno.„ poimn-01ż.eniia 5 pieni:ęd!zy w iiośc·i· 200 mdHaroów którv iest niebezoiecznv tvlko dla 

I ieszcze iest ieden moment t>o- (maimy :ilnlter-nacjona!ne sfońce, 111 pomnożone p<r2ez 1 i pól nidtl- maireik mies•iecznde. tv.eh. którzv urzadza.ia nar.adv lt 
1Hvcznv. wzmacniaiacv stanowi- iksiężyic ~ gwia!Zdiy na nd•eb'iie i na jarda m!k. 1P'QIL na osobę. Pan Witos tą sprawą zajm'Uje Pomnika Moltke'2'o w ttal1e. to 
sko Marxa i me potrzebujące1to wł•elu piersia1C1h męsdciłch„. cey m„ Do tego doc:hod!Zli jtesreze: po- się obecni·e na wiecaic·h w Ci1eszy- ·ooiednawczość wie.J!kieiro T>rze-
sie iuż nareszcie· O'bawiać Ti.mi- v m r · · ,.,11..: •- t • żnych). c:zwóma piłaica ( ni•ei praca) mai.r- nie. Mówi·ł m. in... że albo sooat V1S u mem.ie~.Me.lro ws n tzów . i Lnd·endorif6w - Strese- szczera. ale wvotvwaiaca 1, nieu 
manna. Kuirczymy sie. Zmm1ejsz00-0 Licz s.zał'ka i półtma:czna wLoemairsza:f- trreba skasować - a•lbo. ieś1i iest btasranvch Pl"ZV'C'ZV'ft. 

Obecnv l'IZad Marxa zerwał z hę UTz~dników (może to t lepi:ej). ków, araz aidmimi'S'traicja i1 i.nn.e wy potrzebny. u·,zeba go wizmocnić. tle sie dizie".·e dz,:'" w . Nie.m-
ikokietowaniem sowietów. O · li ~11. -'·-• d ·~~· -~-· T ·t Ib 1:1.- 0 • t ·.1 ;) grarnro C.uue ua11i. ])racy we a~~1· seimli~1e. · o w11 osowe „a ()-ta!11uv .tes z.na czech. Pi.e ... ~edzv ·n,iema. Kredvt Już w przeddz.ień wvborów ~'---.li- ( ) Ch 1~1 

do ReLchstaS?u. dnia 3 mala, Marx 1aivr.v·A UJiesrety. 1 P.r.zemz.edizd- Zwoilernniicy dwuizibo·wośd pio- m:i;nme. ytre·gio ~nriiecia zawsze iest chimera i ana·chronizmem· ·-
manifestaicvin•ie oosvta PoH.r.-ie do ły Się s.rereigi bamlkowców, g.iJe.ł- wotują siiię na tradyicję, kt·óra na- stać na ,,d'W'U-iizbowość" (d'Wlll-1 Bankruct.wa rzecza ootrzeb. Lud­
-~achu t>rzedstawicieLstwa han- dizi.any i soolrufantów (na szcze- wet w Anglii (kraju kontrastów i').:0wość). Jedna z ooowiastek o ność ni·e może zaso-okaiać swoic11 
dlowe·S?o sowietów w celu orze- śde). Obcięto budZet airm}l, w któ niesamowitych) i we fra111Cii (kra w~tosiie głosi, że -peWll1~Aro razu natni~zbednieiszvch ootrzeb. Sta· 
Drowad„eni' rew· )! • skonstat~ · c~~--· ,_. ...i. • 1 . . .~~I) ..t.- .'ś t .1:.i·· d . srnacia w handlu bezm-zvktad11a. . „ a 1zn 1 · v- !feJ ~en • .:lllll\ufS-A.tl zap.mwauza po- JU rewoucy.meJ my_,., - po 1.101 py a:no g-0, oo my~1 o :ine1 spira- Literaln~e. oorócz ·tvk t•,...1 z· _ 
wania. iż 'Rosia komunistvczna <lik' . . t st . dz' • bo . . L d · 1 b" ? , at uio.~ ~v zaimufo Slie a~Hacia w Niemczech .. rzą 11, acz me JeS w rumie zape- Jen ° W1ązUJe. u vie u ią w• e wnoociowvch nikt nkzeR:-0 n•ie 

Rewiz.ia w urzedlstawkielstw:e w:nlić oficerowi tanci1ej pł'acy, która p-rzesiew.aić przez dwa siła: jest - Wy siię wtacle _ _. m6wi:t Wi smzedaie. 
50wiockiem wvwofata oburzenie by wysratfczyła na wyżyde: od pewni·ejsze. W myśl tego dowo- ros : czy taik - czy :ak? Ja waim A wiec albo ruina. albo ootv­
wśród nac.ionalistów ni·emieckich. pi.erwsrego dio J)i·eirn"'&Zego. T tein dzenia, zoo.oz.nie lepiej byl·obv n::e .powiiem „ani :1ak" - am1r tak'... czka za~raniczna. POcl warunkiem 

· Socialdemokrac.ia oochwalita stan ~ooey pe woduje zastraszają mleć 3 i1zby, a dfa osraiteczin·ei ,;pie Bo }aikbyśoie cihciieli wiiedz'ieć: oocfdanna sJe cież'kle1ro orzent'\ -
iednak nrzebłvsk nowesro kursu cy odipifyw aficerów 2 airmji _ 1 wnoś<1,..f' _ czrery, pięć i t. d. _ .. taik1i _ ozy „taik", tQ. bvściie Tl!c stu ood kontr:ote aliantów i ldero­
w za.a-rankznei ooiitvce· rzadu. in~emniiej gro.źny, oo P'f.zeirażający w m.atrę te.go Jai'k ~zirasta.ił'aby MIC':Z wiedzi·eli „amii talk" - „amii tak"„. nwn1·efc1~Wc·ko. i:oMvcZ11'rte . dem;okl~::_acii Marxa-Stresemanina. • . . ) · m e ·teJ. wSDa ei ,1 ~~1e Me a 

„Vorwaerts" dowodz.ił. iż mailY dopływ za'!'OWlllO do szere- ba karrtd'ydratów na. ~a.torów. (sa'PI1ent1 sat . zwvcie-skie demokracfe euronei-
wszelk4e traktatv niemiecko-so- gów, jalko i do szlkoły lmdetów. A tiyich w Polsce lflde zhralkn e. l Może !kogo z.aciie'kawff.: 00 pe- skie. 
wieck.ie. zawierane nrzez Ra the- W:iec oficerów mamy coraz l!ltt1dej l nrupewno, ·gidylby d:ziś zapytać eząć ze su.nownYttni sta!ruszO<amd, Zm.inowanv na oołv or.zemvsł 
nau'a i Cziczerina ood czarnwnem a Polsce j}r'Zle;Z długie I.at.a sHa siwy·ch mężów l)O!lslldch: i:le z was .,..,1.astuJ·"',,.."nmi godmość senatorów? wvbór iuż uczvnH. Właśdv1!ie n.ie nieihem genueński em dałv moie zb diz F "ł'"'J"' • 1 • :zvsk niemteckiim komun ustom i rodllla bę ' 1ie bairdzo · potrzebna P'r.a1g:mi,e otrzY1111a.ć póttara rniljairda DL•ikLe ludy mord·owruły starców mia 1 nie mógf mieć i1nnel?o wv-

""' ż. ....... o,., • .,..,t.. _,,. 1 Jk' h „ boru. Ale ,vtaśnte na tet 1rondecz-narionalistvcznvm rewoluc1.·on·1- uv.„ . 'Jl"".... wcz.oraJSIZYvu mairiC!A poirs ie ~ 1·ako '11'ieTV'\ofa'zebnych. A kul11UJrafoe ab l I <liza vv· ności dodania iednei:!o zbaw.ien•ne storn. a.le nie Przvn1101Słv żadrtei!o Pos~ukuiąc po~yicji któreby się ' to, ' yśiciie oja nie spę jąic swe musiza pomyśleć o ubez•p1iieczenll1U f!O \VVbOTU le·żv gwa.rancla. iii 
~.r':umfu demok~a.c_ti ni.emieckiei. dafy olkroić (.nawet budżet pirezy dbo~liąiki,_ t .. j. ·~Piaoc ~a P?'s.ie- ich sta'fości, która m. ilp.. w Pol- oodpoT'Zadkowanie sie cleżkieg-o 
1dora bezwat<o1erna reorezento- <lenta n.11-.·c· h ~,,.Jl~· :1.- <lzen11.a·ch (.1 s1edz.emia:ch) lk1rwaL se11 · . t • · i...·1~~ • • . • orzemvstu ndemieckieS?o wńli -1 00 wał w Niemczech dr Wirth wraz nvJ 1ie1c 0 1w;:,1At•e·go 01v11L.eza , . . .· soe Jes w s1rn.e·1.u'l'AvW'eJ pQ,mewuer v 

R t.h · no dłla demoostiracJ"n) · s:kll'aca1·ąc me ~tow.ami w :potakiuJący tailn ce nawet starość tvoh. oo ojczy- litv.ce demokract; nfemieckiei nie-z a en,auem. ' B · • p łsk " ( bd • ' · bedi ·e i · · b ć tś · Dzieki oolJtvice zbliżania sie z "Wydatki na „zaigirainicę", oo. pro- " ooe COIS 0 ę •0 · iarzy, ~ooa ź.nie oddali młiodość wraz z kirwią Zl nie moze v M'Ze cio-
rewolucv.inV'tll Wschodem komu- I pagande, n:a lotnictwo na ga.zow- tern) - •to amatorow znalaLt~oiby i marzendami. wem. 
ni,s. ~vczna oartia Ni.emiec. od_ srrv- ndictwo _ bodaj, że n~ ws:z:us.tJk~, się więcej,, n•ili \\·ogóle było.by .P. iol Część stall'us.zików _ tir.zebaby Rzeczą bez 7naczeniia iest. czv 
v. a1a · ole ła k d ,,. tr eh d k t w 'Reichsta~u iest 100 n4emieck.ich 
J ·.ca r. . ·Czirl! a POn~ · e ~v na co tvliko wtrzeba bT~to pi·eni"'- s-c ei DO· z a 0 ' ompłrorm aqa. 1nfo do senatu łecz do sanat.orjum e·11·deko'w 1·. 35 n•em1·eck·i·.ch fas·zv-nFzuazvmvm1 rzadami me.m1e- . Y

1
' .... • • , • • .' • • • • " 

ckimi i sowietami. ro.zrastafa sie d:z:v ze Sk:Mbu - 111J1tkt nł.e zwróci'ł O tem, aizeby senat zmesc - by s•1ę lie·czyilii. z111nmą wodą i kąip1e stów. czv też mniei Chodz4 0 to. 
· wreszcie do obecne·sr<> Relchsta,.. 'Jobe•cn•i1e uwag.i na i1t1sitancję, bez nfo przypom.niat wbite ni1kt :z bud~ J.am w s~1ońou i 1powietir:ziu. Część iż. iak!kołwiek od wv'b()trów nie--
zu worowad'zifa 65 oosł6w. Marx. !której momaby się dlo!Slkooale o- żetowców-Sikairbowców, oo się nie dl(} muzeum - jalko ą,.aibyitlk1i 1>0- miec~·i ·ch U:UłVll1eło 1aledwie 2 mi·e 

e __ da~y Poli.tvkie:m b:vstrvm. i.orze be.iiść, a która,. pio1Cbla1n1iając sporą dawno podli nad ,.zgóriy orzewi- potoPoJWe.„ Część, zwłaszcza ob- sface to iednak stosunek sil t>ar-
" 1dmacvm oow1ed t bi I lamentu be·rllins'ki~o w naimn.\ei-

Jes„·c· 0.k t- kz.
1

a. f.O e: k ' „ ifilość ~rosim, jest piątem kOil·em u d!zi.ąm•emi" J)Ozycjam~'· sz.aimiczą - w .ramy złocone - sze:.1• rnier·ze .„,1·.e od"'"'""·r'ada 1•.1rz·, 0 ,.._ „ „ ze r a 1e1 rosv.,s ae' ft t N' , . · . . . ( . ') " '""' " " oolitvk; niemieckiei. a komuniści woz~ I>a s wowe&Q. ie zwroctl Komu potrzelmy jest sena.t? ku wnecizneJ W'tetirmeJ r.zeczv pa li tvcznemu {)bt:.cru s.poteczeń.stwa 
iemfoccv worowadza efo Reich- na mą uwagiL ani sejm, anii p. Oraib Tyliko bra<lyicji. i Ohjenioe która ma miątce. A wszyst'k1im raz.em trze- n : emieche:~o-

stasr? .. kt?rv orzvid~zie za lat kil- siki. am'i czci-«odni wyborcy Rize- jąc dwui1Z1bowa wqeks;ość zaw- ba.ĄliOWiedzieć „Bóg zatp•łać" (be·z- Wvborv 4 maia OObvwalv sie 
a. ro.z me 65 oostow, lecz 165, czypo~1Hej p.olslkiej. t r , ik· · · , • zwirotniie) - dzięki wam. tiraodyicji nod hasJem walki 7, Poincare:m i 

ub kiilkaset ~wvch vrzedtsta w:- sze prze 0 iczy na rea cy.mQSc t ·ł · d .1:.ć dt~;. T.n·, · M1i'1Jerandem. To hasło bvła 
ie1·1. al"" 1'uż n·1e do R"''chsta'"'u' . Tem viiateim k·ołem u M·ństwo- stairsz.eJ· siostr:r•. · która .. ma w re- s a 0 si1-ę za io~ • . ' 0 1 ·aJUCZy~nsci ·e. '"' ..,. "' ~ ~ 1 ,_ t twierdza wvborcza ·niioemfoclći.cb vlko ~o niemieckicll sowietów we~ W'OZj .es.t senan, złożon1y ze lku" mąż tej miary, co p. Tll'ąmp- nam. stlalrioipo s-11.ie~o po oneza -„; endeków. 
omun15tV'CZ11V1Ch. Ul sta!ruw..:ków. którzy pełiniąc czyńsG<!i ·od czasiu do czasu zwoib mtlezy wam s1ę „im.fodopo•tskt z chwila uoad'ku Polincarell'O en 
I Marx wraz z S'tresemannem runikcje . fk~·brolerow seim'l.l ""' · J·ący trz·eci'"' rtbe" _ w n.n<>t:aici spoczyn1eik-choćby ~y.Jk-0 w 1mię d . Jod nac'ski r · I · · .,,„. • P"' " „ "'"" . d ~""" ecv ·n1ienu~ccv S>traoilli ~root ood 
• • •1 em c~ ei. ewJcv me- wst'l'Zymują bieg praiey pdierwszej .pr-0szonych beriba~" . na któ- oszczę n~, resztelk waszego nogami. 
1eckle1 odwr6c1t ste od Ws·cho- . . . . . . ' . . . . .. . a- · · . ais-6 slk mu 1 u. decv<iuiac sie uóiść z Zach0- 'lizby 1 oPQzmaJa nasze ustaw<>da\v ryidh poddale s ię rew•}ZJI T•raktaty z :owia 1 .zap w . aJ J)~ -
em. stwo. Wersa.lski•e„. i iJnme .. mn~eisizośdo- s:kiego, ktoremu J)'flZydałyby się 
Niemcv ... zczerze Dra1?'na dziś Ca robi czcigodn1y• nasz senat? we" ni·e-o1n:ormal111ośd„. Ol\VC 200 zaipomn1anyoh millja..rdów 
bliżyć sie do Franc.H Her.riota i To, co robią inne„. Lewic.a nasiza, z soci.aitist.an111 na- m:ies.j.ęcznie. 
-~~d!a~!~iaD~~;1:~a 0Jeur:J ~ 1) Powtairza : prz.e·ż.uwa mater~ cziele, już dawno oświadiczY'fa s1ę , Tadeusz Wieniawa-Długoszowski. 
hwałv komisfi eksoe·rtów. Chca 
~ć zastaw wzamian za uzvska. 
1e Ruhrv: chca clać koleie. orze­
vst. hinorekt. - Wszvtko za 
vco.fanie sie Herriota 7. terenóiw 

tóre tak mccno O'rzvciskałi do 

•• , . 
NIEUZYTOSC NIEMIECKA. 

ona swE>1!o Miller::in<l i Poincare. W ko1'0njach afiryitra.ńs.kiicq da w-I wane w najgłę:bsz.ej tajemni·cy. mi,eckich o nadesłanie prepairaitu 
Marx Drzvimuie żad.anie Franc.ii nlej' naileżą·CY'Ch do Ni·emiec, dzJś Dnśwladcz.eń z inia dokonywa'Ilo w imię lud:z'ko§ci ł· otirzymaM odpo 
emokratvcznei. tvczace sie orze do Angilji .i Fra:nicji, girasuje ja;k to ple.rwotr:.iie na sz.czura.ch i bydłe w wiooź odmowną. „zw.róćcie nam 
rowadzen1a ko-ntroti wo.iskowej bywa w rtym gora.cvm klimacie .E'lberfeM. nastęJ)lliie na ludz.iaoh i kol<m}e, a 1>0016wimy o zasitny­
ie~mie~. choroba śpią•c.21ki. Chorobie pocfilie.- bydle w Afryce niemi•ecki.c,i. - kac.h" odipowiedzdano. To swwo­
Czv111 on. tem che1n'i.ei. iż wie gają zarówllro eu1rOP'e.iczycy, .i~ i Stw1.erdizono i·ż. w 1913 ·roku l·eika- dowato że ohvdwa rzadv zaiooatrtr 

o~kon~le. _ze rzeczvw.iste rozbro kra}ow~y. Za rządów 1T1·i>e+miieak1i·ch rze niemieccy <lizię.ki za.stnylkom ją si(' w środłki obmyślane t>rzez 
-: ll!e ~ 1 e1'.1te·c wzmocrti demokra- ·zhorym zastny!kiwano surowicę trzdro'wi1li kHilmset murzy.nów. Le·· swo;ch chemików i lielkarz,v bynaj 
c „.l'n11 e-ck a. a sitn ie bsla0i 

1
zw:t! ir\ . Bayer ?05" , kt6rej sklad karu kol u.njaln i angielscy i fra n~ 1r 1·:ci nie siłabiej działające niż ni.c 

runt oo-d .nOlZam: oanom wdelldm ' =J;.; ~ .inez niemców Wn'.Y.m)'- ~Y. ~wr(lcillii s!ę do koleiów ,nie -~~ie. - • 

• 

Herriot u wtadzv - d1a ń:d1 
na ro :•owe nieszczeście. T cł12t~ 
staraia sie. oni wszv~t''kiemi si.ła­
rni w urasie s.woiei dow i~ć. iż 
tterriot niczem sie niie rt'.AA·ni oo 
Poiu1care1?0·. 

„Lokal 1\nze1i2er" l)isze: 
Hemot-Pol·nicare. 
A .Deutsche Al12'emeine Zei­

ttl112'" doiwod1Ji iż właściwie nie­
ma irabi·netu Herm.ot. iż iest tvlkQ 
gab:net ~en .. No11et. 

Nie. 
Gabitnet Herriot istnłeie. Demo­

ka-acia francuska żvie i jest w oeł 
m świadoma sweirn zwv.destwa 
i obowiązków z teir<> wielkiel?o 
zvciestwa. wwrka.iacvch· 

Ale n1ietvil'k0' ·nfomd~ccv endecy 
oowvż1; r eQ'o. n•ie chca 7ro z umi cć. 

.Qr..JiJl•tłllłł GadOwSd. 

- _,, 
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l co oz1E~N~~1u1 Jak uchwalono ~onc~się ~~~;y~~~~r~~~;~e;.:o~~~~;~:~~~;! 
CZERWIEC ~\ ~· ~ \~: aw: M dla Elektrowni łodzkieJ. na resita'Ulfacn Teatrrulnei n.a wv- ; d'U praa wyszV111~m a1likoholu sPlf<>-

u r · ren t za · · · 'SZY'!lk napoi a1hkoho1l10wych. Kooce wadz.ifobv go do rzed11 i:rar1lmclmi 
Wschód st. o g. 5.17 Ni·ezwvklv wdd!ok t>rzedstawia- obrad. trwafacvch aż do białei:ro sja ta podobno ze względu na usta ; i r.aiz na zawsze usunęłoby go z 

27 Zachód st. 
0 0

. 
7 

:g ta wczoraj rada mdeislka na vosie- rana. ·wową rediułk·cję miejsc wyszynku l:s.ty zakładów gastronormkznvch 
c;zeniu. które mia+o być 

0
,statiniiem z ooczatku gdv smawa nowei aililmholu n1i.e ma być od111rowHma. I JJ'erwsz,ego rzędu. Prz,ez to samo 

Wschód ks. 1 28 pn. w tei se'sii. kmcesH static{ sie aktualna. mazi- Taik ·~rzyinajirnITTdej . birzmi op11njaj' po .. mstate 1_1i1elic~iine zaiktatdy zajęły 
ZacMd ks. 5.08 PP· W bezgra1n1kznem zaślepi.en,iu i strat z dziw.na flegma 41,dinosU .:,ie f t6d~k1ial1 ~vtadz i;nonQ1PtOlmvv·c·~1. by. 'stia_ni?w1s}<o mon10to10~01'.ve, co by 

bez żadnv:ch skni:nulów w sto- do tak ważnei sorruwv RoZJPra-i N:.e byMmy rngidy- zwi0il·el1.iI1.1lka- na_iimmeJ 1tltle P1rzyczyrn się do 
sunku do obvwatelj mdasta. rada wv. wvznacz.aine p.r;ez woie- m1 popi·eira1nia. resta'1:11mt?11'ów .. któ- zwakzania )irchwiia1rstki1C'h praktyk Piątek D!ug. dnia 16 ~- 42 111 

Ubyto dnia O )!. 01 !li 

' BibljoteKa Publiczna, ul. 
Andrzeja 14. Otwarta w dni po­
wsŹednie od godz. 3 -- 9 wiecz. 
Mie!slta galeria sztuki, 
par·k:'" im. Sienkiewicza ·zbiorowa 
Wy-stawa . mal~rstwa, grafiki_ i zdo· 
bnictwa). otwarta od 10 r. do 8. 
Cż'Ytelni·~ „Tow. prz7ja­
ci6ł' Franctł", ul. Piofrkow­
ska 103, otwarta codziennie z wy· 
iątkiem -'Piątków od 6_;8 wiecz. 

. -0-

D Zisie J s ze widowiska; 
Teatr MiełsKi 

w parku Stas-złca: 
„300 kilometrów na godzinę~ 
„Lekarz mimowoli". 

Teatr Popularn'Y: 
„Droga do piekła•. 

Teatr 1etni„Scala" w ogródku 
Variete. 

„Casino„: 
"Taniec złota i nędzy". 

„Luna": 
„ U progu gilotyny~. 

hOdeon" 
„Karuzela życia". 

„Grand • Kino" : 
„Zakazane miasto". 

Kino współdz. pracown. 
państWOW'YCła: 

„Umierające narody". 
I serja p. t. „ Iskra Nienawiści". 

„Nowości": 
· „Ognista akrobatka". 

:niefaka. a wlaściw.ie .iei wiek- wództwo odraczrune bvłv p·rzez ir:yoh 'l?'raktyfk1 codztii~me memal res1taur:i-t-0tow. . , . 
szość. rozstrzvl!nefa kilka sPtraw mal?isńrat. którv Z1WTócH siie na- PIC:~UJemy .• W. tvm ]'ednak. WYP0;~ • Nalezy 1Jll'IZ·eto s.pod:Z111ewac. s1e~ 
nłezmierniie waż'ktlch. o doniosłem wet do prokuriat.oir.iii w celu skon'- ku iei:;t·eśmv vnne.go roama, ,mz ~e wila:~·ze silmrhowe· w wvzs~·e·J 
zn.a.czeniu d1a o.bvwa:tet.i Łodzi· statowa1t1ia. czv t11·0<wa soórka e- tód~1e wtfadiz.e ska~bowe .. Res' au ~n~tanc~. spira wę !e roz1pat"'7.a s'11ne 

lektrowni iest ornwnvm iei wfa- ~aq~ TeatiraLn~ .. Jaik WNl.d~o. vra !afflr. zapadme ostateczina de-
S~rawa. która z.aieł.a Przeszło śdcielem · 1·est Jed'!1ym z r11elicznytC"·b ldmli w CV'Zia 

5 zodizi1t1. h:Wa umQ!wa miasta z Nasrle i~dna·k io:tali'śmv ~ie Ś!w.iad na-sziem m~e~cie. ~os!ący?h cha- )V int~esie lutdn?śd. .zmuszonej 
owem towarzvstwem akcvJnem kamii dziwnei zmlanv taktvki. na- rakteir loka,11 wvb1tme. pn.~irv:s·zo- 0~·1~dza_c res~a1~rnc1·e, tezy: by by-

elektrowni tódtkńe• i u'Praw11iienie rzedn"•ch Poza"'''"m m1e"·C' s1e w • "''h 1akna d t m_ suwa.ia,cei różne smuńne refleksie „· ·. ' 1 "'"" .. ' "' ' · to 1""' · : rw1e•ce.i-. r:-· vz . Vm.·O 
rzaddW'e w tei kwes1tit. i DrlZYIOUSŻczeinia. Rima·chu Pul1han-mo1n31. w którvm od wtedy wvtwmzy się zb.ąw ;n.na 

Po krótk.ięm z:r.eferowaniu N.a ostatniem ooSi.edzen.iu radv bywają sqę wszY'stfkii·e imp:re.zv mz w skutka,c'h kooikmencja. 
or,z;edmiotu obrad Drze·z referenta bieżacei sesiti. ma~istrat forsuie - ---o--:---·~-·-
komis.ii. odezwa.tv stę gfosv trze- svraiwe e1ektrow:nn i mimo rozpa- Sprawy robotnicze. ZYCIE i SĄ. D. 
źwe niektórych ra-dtnvch 7 lewi.CV l' ' ~"" t t.. tr 
i środka .. którzy bezwzglednie ~~l~e~.ad;~~h ci~~0~! ;~~n~mo~~ ZATARG O PODWYŻSZENIE Głód jest złym· doradcą. 
orotestowali nrzeciwiko zalatiwie- sied'zeniu załatwić swawe. wv- PRODUKCJI· (j) Znali się od kifiliku lat, gdyż 
n,iu ad hoc SJDrawv. magaja.ca To·ziwal?"i i stud~ólw soe- O) W sw.odttn czasie w fabrvce oracowali w iednei fabrvce. -

Mla.teirjat, tvczacv sie .:;!Yraw e- -cialnvieh. wvrobów dzianvch. Leidermana Wiec nic dziwnego. że mfo.fa 
lektrowrni. 7.a wartv test w aktach Utrzvmuia1c !'iła Quotf'um. nie da robotnkv zgiodzi~' sie na 20 proc. dz1i1e1wczyrna zaik.ocha:ła sde w nim 
o kd1'kudziiesieciu ~tron.ach pf.sma iac nawet chwili do nam:v·sfo ra- . o-odwvzlci-. zamiast na.11eżnvch im be.z pamięci. Stacli z·e swej snm­
maszV'tlowe~n i· wvkluczonem drun odczvtvwa:no mechail1iciz- 34 o-ro.cent i fabrvka szła nm- ny, rówiti1eiż otdwe:aicmniait się mlo 
iest bv raid·ni ońea1towali sfe n co nie ornnJktv umowv. bez wnio- malnk dej d1z~ewcz.yrnie, wJ.ec 1nilkogo pót 
chodzi i mo.z!.i sprawe poddać na.. sków. bez dvskus.ii i pÓŹ.no DO oót Obeclllie w fabrvc.e te.i D'owstał ni-ej lfri·e dziwiilo. że Allika wrzudfa 
lezvtei krvtv.ce. nocv umawniienie rza·dowe pnzv- zatarl?. vonfoważ adm'.nl'stracia dom rtbidziiiciels~i. i pir.zeni1osiła się 

T tu nasuwia.ia sie smufoe reiflck .ieto cześdowo w brzmieniiitr1na,~.1 f;rmv wvstaoHa do robomitkćw do swezo kochane~rn. Z uoczatku. 
sie na marl!ń'tlesiie wczora.tszvch stratu. cz·eśdowo koimi·sii. -z iadanieim U!Odwvższen:a oro- pólk1 oboJe w:aicowaili. żyli ze sobą 

Ani iedrio słowo WYiaśnienia. 
Ja jest~m młldry, bo mam pieniądze w kasie 

tak sądzi wiceprezydent Groszkowski. 

dukc'Y w akordzie. Robotnicv Pro- w zgodzie. lecz gtdy nadeszła chwi 
Dozvcję te odrzuai!ln. oświadczaiac la. że faibrykri byly czymne za·led­
iż obeona orodukcia iest maksv-. wi1e jeden diziiieiń w tygodniu, a nie 
ma.tna i wiecei wvrobić nie moit'.la ktt6re ziupe-1111lie zamilmięto. zaczęta 

firma iednak st0ti w da:lszvm osuć sie harmon.ia ws'Pótżvcia. 
cfagu na swem staniowisku. wobec Stiadrowd., jalk wieilu ilninym, pira­

czei.ro riohntnl·cv wniieśH zażalenie ce wymów1i1Qltll() i po uplywlie 2-oh 
do in'Sne'krora O'f'acv. tnodmll.„ .z.nadaz!t si·e ·na bru1ru bez 

.Delei.racje orzvia:ł ~nsoektor gro1szia. w kiesiz·ettli. Mnd·ejwtięcej w 
Mal!istrat oobieraiac oo oichu i skodawcv w tei st>rawie na ra- WvrzvkiOłWskli. ooaecu.i<l!c zwotać ten sam siposób ohliehodiaW1CY zwiol 

nieoraiwnie orzez kilka miesiecv dz.ie mieiskiej zamierza.ia wvsta- wspólna llronforencie z wJa'Śdcie- t1i:Lr Ankę. 
PO·:latek od elektrvczności. zdo- Pić z o~tra internelacia. diomaza- km fabrvk!'. w naih1iższvch dn1'3.ch M~od:zi zostail~ betz środków do 

DLA PIĘKNYCH PAŃ. bvf dla kasv mief.isk.!ei !kilkaset .iaca się natvchmia!Stowe·.2-o wv.ia · żvcia. Z początku sprz,edawali g·ra 
" miliardów· Gdv S'P'!"awa sie wv- śnieni.a sPrawv. Niestetv wi1docz- CHARAKTERYSTYCZNY ZA- ty. lecz· gdy tych zahraikfo, nieu-

WSPOLCZłlSnY IDElłfa. dafa. ma.'!'istra.t próbowal 1J1a.i- wie radni ci w ostatnli~ chwm .5ie TARG NA TLE WYMÓWIEŃ· btagruł}" glód zajr.zał irm w oczy. 
' Pierw oo łódtzku krecić i zlożvl namvśtrl.i i 1>0stano1wo1i nfo nieoo- ('i) W fabryce :pluszu Rotmana, Stiasiielk udt~H się na mliasto, w 1PO-

ldca.Jem współczesnej kobiety jest niePra wdziJwe wviaśindenie nrzez koić ma!.!ilstrafu. wzirledn.ie wi- Od d1uższei~m iuż czasu Wvrahita.rnn S'Zillkiwa'l1'i'U jaJkJi,ejlmlwiielk pracy, 
i:recka Artemida, albo. jeżeli wolilcle 1 d · · +...Ił, ,t • od niekom'Detemtneg-o w tei S1Drawle cewezvxl.e.nta Grosizkowskie.a-o. · sukno wo,tskorwe zamfast oluszu. ecz wszę zie SP'OLY11\.at s1ę z . -
rzymskie lei miano - Diaina łowczyni. taw.nika Ku1amowicza. Wviaśnie- S.ora.wa jednak na tern sie nie Os'tatndlO z OOW{du zamówden!ia mowa, gtdyż zastój w prz·emyśre i 

-~-..:...,.:>ta . · wysmukła1 szezupła, o dłu· ha dl b ! 1f · l · nie to zostało zdemento-wa1ne skończy. Je'iel<i w radzie miej- .na ńowa•r wo.is.'kowv. wvim6wi-0no ' · .1n .1:JJ Y1 
w cru eJ .pei Dll,. 

~eh nogach, spaddstych ramionach, 1 
,...._ · i. , Ni·e m ·„. · ·A • .t przez e errn'OIW\nie, s'k.iei. która revrezemtuie interesv prace wszvstklim rovotn1iik0tm na · · aJ""c 11rmeigo . wyJ~Cll0., m"o-

dzlewlc:zych piersiach. Aby stać ~ do Glos wnnien bvł zabrać P. wi- ludnoś'C.i . tvlko wtedv. ~dv fod- dw:a tv;ro01din·ie. . d'~i .. po 'Y?'0·ólnej nalTadiz!ie, poistano 
ttłei podobna, ke>łrieta nie zawaha się vd O k ~-· , n . ,.., d w·1·I1 ~-rasc cepre·z ent rosz CYW'Sn.l. ktorv ność w tem wfaśchvie nlema ża- 1'0u:_0ttnli1cv ie na.k dioma5!aH sie I\.' • 
przed żadna ofiarą. Znam takle, które zawiac1ulie finansami mie.iskiemi dnel?O interesu. s'Drawa ta 7.0sta!a Qbeclhi1e. oo odroblieniu Dostoiów, . 9nia,,12 kwiet1

•
1fa .. oocz. atkująca 

wyrzekły się rozkoszy stołu i żywią sJę · któr b · SPO~ka d • t ' v •na 'OOtrze v miasta :zuz;v- ro~rz,ebana, z.naida sie noza rada znowu wvimólwiiienfa lll:n na dwa tv · ' u ata s1e na mnas o. ce-
iedynie cytrynami; inne, które bez za- ""- f d h · Iem b'e · k ~l\,()JWa:ł un mze. noc •odzace z czVltlllli1<i. 'które na swoia relke roz roodinie. rovż om.ca no un.tvwie zrn 1 rna .. orzvstnego i1nte-
miłowania. ale z paslą oddają się spor- n.icnrawne'1:'0 źródta i stanowiące oocz;na sta-ran-ia , 1'ociaig-na ma~i- po'vrzednieRio WVJTIÓ\vlre:nfa. zo- resu". Po krótkim namvśle ... .nie-
tem. A wsz:vstko to tylko dlatego, że- "vłasniosć pok·rzvdzoovch obvwa- strnt dn odioowiedzialnood za stała znów Olodieta. wv:kwalifik-OlWani fachowcv" uda-
by ·zasłużyć na pochwałę z ust mod"! 1 Ad I s1e d ~-ł d .~ kt 

1 te i. nonie·sione stra,tv. mijn;rstrada fabrvi~i na ro nfie ' o SI\. a u maml!1a . urv orzv 
Pani ta, despotyczna i bezwzględna. (lej A1e o. Groszk'OWsk:i woli mil- Pos t.eoowanie ma'J!istratu w tej zg-odzlUa si·ę i w zwfa:zlku z teim. uli.cv Nowomie.iskiei. należa·ce~o 
ustępliwość i 1>obłażanłe to tylko pozo- . .<. p O ~. do Sz l B'l · · P d ść. cze\;. · . rosizn.owisk:i iest uraw- sorawie komp·romitu.ie mia;sto i ·odbvfa sn~e w dn~'U wczoraiszvm . mu a e1wa.1.·s.a· o 'O 
ry!) stworz:vla nowy ideał o.teknoścl d ' dfuo- em I d · ziwvm nrzed!stawide1em Ło:izi ie·st iaskrawvm orzvkfaidem nie- konfer,encia w msuekń01rade nra- ·,._i vrzeg a a:mu rozmai-
!llewieściei: okrągłości miłe oczom na· • ód k p tvch es tek d · · h I ł w mag1strac.ie 1 ·z im· o1H'V'ke ooszarowa:nia u~t::iw i rozPorza- cv. w którei braJl:i ud'Ziia~ orz.edsta- . r z wie z 

1
n
11·c zna az v 

szycib dziadków, uchodzą dziś za nie- finansowa tnierfsika wzoruje ściśle dzeń naństwowv:ch. widele fi1'1l11v oraz dieleirnCli rolhot- sire ood chustka. Anki. Stasiek, 
estetyczne. nieład.ne: k b h soostrz ts · · · 'tk na om inaciac łódzkich i:re- Lud1ność ocze'lmje łnterwenicj.i ni'ków ' e.ir1 zv. ze P'rzv1.ac101 a 

,,Bądźcle jako Olana - wvsmułde. szeiftsman6w. uwafa.iac łe ż·a woi;e.wództwa w tei S'DrawJe. Podczas d.vskusii• deleg-at ro- jest .iuż l>O ··~kcie". DQIWiedziat 
i szczupłe", mów>i z uśmiechem moda - t d l b i1k S'Orzeda wc ·z to · t d szczv z o n~: do interesu. - R:d'VIŻ iest ono wladza naicłzorcza. oftm ów. D· Zrnu<lzdnsk!i wska:zv- . . . . v. 1 war i.es za rl)-
:·aiokrutnieisza i naiba·rdziei uka<:ha.na z Gdv ieist inieWV'Pla·ca!Jitw i 1rdv na- która musi wkraczać tam. zdzie waif. J'Ż n~:e można Dozbawić 11obot- ~1 11 w 1'.1eszczególnvm gatun:ku. a 
' :.; ,)„~ :->eh, 111trzac aboietnie na błagaJ- k ·r ·n- • h I hl b nasteoo1e vszedł z ~ k ~ec1· . umłl.a SlWO·IC wierzvcieli chod1z.i o ·illlteres ludnośd samo- ników c e' a i domaga! s3e. bv i1ir- · ~ . 1 

. L·o~arzvsz ·a 
nc S1>oJrzenla kobiet zbyt ot:vł:vch łub nie odzvwa sie anisfówki,em. - wolinie ekJS1D1'oatowanei PJ:'IZez fi- ma od cza•su wznol\Vienia oroduk- ze. sklepu ,1 sk i er?w~! .s1e. ma Star~ 
zbyt chudych. Bo .iedne i drugie są je- Wczorai donośtimv. że wni0- nanisi•stów mięfskicll c]i P'luszowei ·orzviznała .robotin. f11-iasto. ce;lem smenie.zerna „htPtt' · 
dnakowo ~ dalekie od ideału pięknoścj za'oomoig\i. Przedsta'W11Cfi'e'le f.irmv ~ vmc~as.em smzedaiwca. oo orze-
1924 roku.Ideał ten, który wybaczy ko· -„. ---~s:- -· ośwładczvli. ;iż w~aśoidela fabrv- hczeni1u_ re-szteik nrzekonaf sie. iż 
biecle brzydką twarz, ale tlie może wy. ki nliem:a w bodizd. a oni· nliie !Jlosfo- P~dl ~f1ara . sprvtnV'?h. z.foczyń-
baczyt Jej brzydklei Unii ramhM1 tub nóc, ' daia taik d'aiekto Macvch oelnomoc cow .1 wv~1 ~g-f za 111m1 na uh~e. 
aparty Jest przede~vszystkiem na pięknie Ile kosztować będzie bilet tramw.at1•owy, nktw. wobec CZel?O d-ecvzie •Od- Tuta1 ok~eshl "P?:t~.a~e~·u. znaJ?-
s~·lwefl<i. Ona jedynie decyduje o po-wo- roczooo aż dt0 oorozumi•enfa S1ie m~mu swv~h „kl11~ u tow i d'Ow;te 
dzenlu to-atety i teł. która Ją nosi. Wie- Obecna. tairyia mairlkowa na kni:glenila do zó gros'ZIY wysuwa z o. R.iotmanem. dz1aws~v s1e od me~o.' w która 
d~ą o te~ dobrze .mistrze ~ł:v. Wiedza tri<.imw.ajach l6dlz:kioh z dndem 30 br.alk mooet gll'Osizowycll, który udali sre strone. poih1eirl w tvm 
~ownłeż, :r.e wszelkie ~aprysy mody stu- ~eirwca wYgtas.a.. W dniu l-gtO }lrawdiopodiobn.ie w n.ajlbli'ższvm POLITYKA ROBOTNICZA kierunku. . . 
zą Jedynie do podkreslenf.a zaledwie tu- h1pea wchodz!i, w żvicie nowa tary- ciasie ndie. zos1tainie eyic.hto U!S'U- P. A. S. T. M.aiiacemu służibe polk.iant-0wi 
!lzowaata defektów. Pooieważ niewiele fa girosziowa, lk:tór:a d1otychc.zas je- niiety. P. A. S. T. w Łod?,ii ziredukow.a- oPowiedziaf całe zaiście i nmsiił o 
ic~t kob~t. podobnych _do Dłany - szcze s~cz,e ni1e. jest .0 stait~·c:z1nie ustad~a. Motyw tem jedinaik n~e wytuiy- ła 43 irobobnilków z wiypowff,edz1e:. [1n terwencie. 
gofy .te odgr~"'.ai.ą w_azną ro~ę'. Pamięta!- Pi.e·~~?tme d~Jia tram~Jów mu:je kirytyiki:. gdiy!Z ooraz cizęściej 1t1•i1em pirncv na 2 tyigodni·e., .pod1cm.s Na Pla·c·u Koś-cielnv:m zauważvł 
wy lednak, ze o wiele wa:r.n1eJsz:v Jest mq·e1sk11ch ok•reshlia cenę btile•~u spot~"ka się sta·łe 1ceny, łliez.aoktrą:- gd•y ·w Ulll10Wiie za Wla'l't·ej z T·Obo:t- .swoi·ch ' Jdliie1n;tów". którzv z.a-

1 . wybór tkanrny, barwy, kroju. Ody się tram__~ajowe,go 20 gir.os'Zy. 00 :rów gfa:ne do 5 wz;gilednnie do 10 giroszy nlkaimi, pir~ewiidzija111ie jest WY'J)O- chwala1i. iakimś chtanom skradiin 
!)-Osiadło tajemnicę operowa·nia tymJ trze. nail01l!"y się podnies•iiendlU taryfy o- i ludność ractz!i · sohiie doslk~:a~e w1ied:z.en~e. wz~lędtniie od·szlk·odio- na ·u :nieirn- resztkę .. 
ma 11)-0-mcntami - ma·i:zenie m<>żt! stać becre; D 20 procent. Ostatnio spra przy istni·eiącyim obiegu ied'!1Wro- wanie mi.es·ięc'z·me. Sorciw.adzeni do komisariatu 
~ię rze~r;:V~tością! wa ta ood "WJ)'fyweim sfer ofjcja·I- sz6vek. · De1egaicja .robot'11!ików udafa s·ię ·urivznali sie do oooelnie:nia kra-

Le.nn Baktel, twórca kostiumów dfa t'!l'd le~-t oooownie mzpia·trywama Ta'l'Yfa tramwajowa Wiiinina prze do lódzlldei dyreik.cji P.A.S.T. d'O dzieźv. · 
tiar~_t11 ro~yiskiego, ldy Rubittstei'" i Ce- Dvrc1kcJ.a tira.mwia·i skronna' byl'a- to być ustatlona w doty!C!hczaso- dy·re'ktora R.anlko. kMn oświad- Vl dniu dz·isieiszvm. siwa\va ta 
e:1:b1 Sorel. twierdzi, · iż każda kobieta bv c:astosowat ta1ryfę 17 girose.y ~IJ'ej wvs.ollrości i bez ?O pr:ocent.ó~ czyit jej lkfl:ót!ko: . . hvta ·rozioatrvwa'11a w sadzie oo-
moie osi.ągnąć ten ideał, o ile n.ie zechce za :1qnna1nv vrzeiaz<l. ied'11ako-J ero zaokra~lania. . „~lska:Ja karna m:e choc~et dar: koiu. . 
~amyka( oczów na sv.:oie 1>rzY!'Odzone wo:z :tako motyw koniec2JttlOŚCii: zaio ·. diteiMeg, a szwedty uze WSil'O ·od- Sedziowie skazal;i Stanis.tawa 
wady, am wzorować stę ~lett0 u "t.uma- n· 

7 
m= _ . daH!" Gate-zowskiei:ro i Anne Maciasz- . 

lach mód. ' Otl'IZvm~IW·szv taka ndioowiedt. cz,v'k ria ,2 ni•i,es,iace wiczienfa: 
* . • • , delegiacja ro1botill'iik6w udaita się clio WWW'i<MCSL&l&2S&S 

Badacz fram:usk~. Catnpanson, ~łosi Dla"zego u11·"e n1·1 są polewane• dyr. UliejS!kiego. ikt6cy ze swej PENSJONAT 
tozp.rawę o stopniu piękności kształtu rę. u u I s!rooy odpoW1i1edz1ua~ iał ~ pal!1 
kł kooiecei o rozmaHych narod6w cywi- T d OrabS!ki ooz.airrrvkat wszystkiie ban dla dZl.8"1• 1· młOdZJ.8"J 
. . ru •oo sob.1e \\ ·nrost wv.obraz·ić · Nie JeTYlej dzliieie siie m tei cz •;ści ki 1• ·n1"echce -t- ·ć n1"""' r·~.A·zv •1 ~at"'- u li 
hzowan:;rch. Jego zdainiem pierwsze mJeJ. n, l .-t- · nli k 6 p "' \.lll:I. v vJ• V<u w '- G L • h Ja:I\. rwvr;r, a'WlJa 1 ie t re 11·llice w. iotrkowskii.ei. która ()bec:n:i.e •est go P.A.S.T. redu~-.u.;.,. ....,.,,t...~tn1ilków. t t • • 
sce pod tym względem należy się 1r1a.nc1. 11 . k 1 . . J ru J"' ·iv'UIJ' lC ens BIUOWOJ 
kc'!l. ·' .· : 7.1 : :,m.ią r '.: lki. A.ngl~lki madą :~:n trzrum mU~~staAnrzdv l~k im na':'ett t okrrebr11kowvwa.na. Tmnanv t>lia- Co do wY:P:łaoonia mi·es.ięcznego • . 

w 1,e . ·e. 111ica n rze.J.a 'JlP· to ·1 si - 1 s' u zasvpiuja orzechodnfotm ·OCZV oosZ1kodmva111ia · dty1r. Ul:ejsk•i o-
rce : a„. '. ~· 1kh11 ~ i I'iięs: , tc. ame•·ykanl.ri nv śmietnik. z k'tóreiro wvr.zuca li usfa. świia.dczy .... t, że W"·r"""'"'wa ·.n1·e n.a.de 8 w Tworzyjankach 8 

·zbyt wązkie i dług.le, niemki zanadto I d · t " .v~ "' """" . krńtk:e ; szer_okie. z 1>0imiędzy ludów' : a w1a r numanv. trabv cale I Czv p.odio1ma ~osoo<larka wm- słała mu ża d11vch instruikc. Robot st. Koluszlli. 
ró-mańsklch naitl'ięknicisze ręce maią urzu. ·Df'a.~k·u. śmli<eda na Pfotr- na f•stnfoć w śródmie:śot.'1? 1niicy wry;slail1i deleR".a.cię dio \V air~ 'i'.a W:iadomość na miejscu st. Ko· 

f k
. kowska. Uli.c,a ta. ani 1x1le,vana 1 Ktn nonosi odnowied ?:i a!,ność za wy i tam ośw·i ~d:- 7 onn :111 1, .. ,,1„, ·i.c lus z. ln lub. w tod1d, Alci,<'1 1-Q'o 

ran.:us 1, 11ast<:rmic hiszpanki, osfatni~ · ' . . cni sorzatana. wvl?.'lada .iak sZIOS.a .. , ren st<in rze.czv? t.0 s·amo z re!ll .ieclnak. ż e "'1"d \\ '.' ł l1!V.L ;;.1 a ll , L1c.hte11s' lt> in 1.1 d~~ ·-S pp .. 
:i:aś Mtie.isce udmuia ·~~ .oodmie•~t.- 1.u...a...:... .) .. ~ , ~. '~ .WJ.i.tbna ~iać ~4·ź. Ce1a1 ,,,,.,...ie.,..'ftD8• 81-7 
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Piekło dantejski ,,cza -n h k iąiełf' 
!tprawa red. Rapalskiego i red. Doleckiego pr::zeclwko dr. Stanisławski.emu. 

PóŹ'tlyim wi1e~zo~·em wśiród za-J stara iaiko nie1rząd•niica„ stradta 1 Jak t·o tniałQ mi1ejsice z rodzkam1 I P'Chnięt1e na drogę ·prostytuc.H : docie1ka'llo do ~tęb; zta. ni.e pytano 
mairfe.i ciszy. w wieilikim gmachu wtedy p-racę, mi•mo t·o pół rodm Paź ... Ł ... , D .. Na to ·od'poiwiiada, iż ltnzez sr.ogi los. niż p•rze.z rozpustę ' się tych 1naiucbkich . !eoz \V kofo­
sądu ape1lacy1jnego w Wairsza-wie ni1~ ~o:rzy~tafa z ~1rawa .. cz~rnej : wypa::Iiki t•e inie s~ mu znanie. 1 ~w. R. ~· dyrekt~·r .i.~d1 1e i z fa- żeńskic~ 1 kole u~z1·;cLn·i1ków pra\~ i o 
odb'iwata s•!ę ro1zpirawa\ lktóra ze ks1ązk1' Az wrf'eszic1e nędza. c1 ą~le : ~wiadiek Mana Hofma no·wa, bnnk lódz1{Jlch zezm.; e. i1z fivł z .ed ; no sob ie komphmen:Y. odo-ow1a­
WZi&fę·diu 1111a swą treść oiraiz zina.ie:ze szytka1norwan.i1e na kiont1rn1i przez czt,onkini ·Immisji w urrz. sa.n.-ob. ną niew•iastą, którą miar tamiar l cla j ąic na py tan ie podwładne'l!o 

ll1i1e siporteczne wzrn.iid1zić musi wię:k ·zarwodnw1e p·rostytiutiki. zmusi·ly ją oświ:aJdicza. i'ż •O wyda.niu „czarrnejo zaĘ_Ju:..>1ić, trnln.uja„c ią j•aiko .narze- „wsi:o b fnR'OiXiiucz:·o· -. Srowo „ma ' 
sz.e zai:nteresowa.ndie. do W'y>jścia na u1i1cę. Dziś je-st pro iksJążki" dz.i,ewczvni1e decydo·wała czoną. Agenci z niewi•S!domyich ':11'ut'' s·kie·r·O\Ya11c nod adreseJm t 

Sąd na Wl11iosek pirioilrurraoto!fa, styitutlką. llkomqsja, w ~k:taid której wr,hoidzit przyiczvn ciągle ią prześladowaili, 1 d-.ra Stan ista wskic~o. i;;dy z.ba:da-
roZ'f)atttYW'1!l sprawę, skiieaiowaną A cóż mówić o p. Ł. .kobiecie świade'k.' Dr. S· a1n1!1s1ławs1ki działał zmuszając d.o uczesziczania na kon my przyczy,nę tego wyrazu nle 
przeichi„~ko pp. R:apalslk1l·emu i Do- w1i1eJl.ce iniie•!Pgerntnet kt•óra maiac wzornwo i, 1JII"Z0da::11n1e. Na pyta- trolę. mimo, iiż on s.aim trzy'krot- jest stoiwem oh;azHrwcm. a że dr. 
lecildemu za to. rz pi1errwsizy z n1i1oh na·rz,eczone,gio obc,cnirc nięża, zrr111u nie obrony, na :piods.t.aw1i1e iiaikl1ch .n!e zwitaca·ł silę d10 d-ra Sta11is1ław Staini.s{1awskj kłaimar w Uśde do 
w trzedej częśd a!rtY'kU~ll1 . „W o- szona byl:a uczęsz1cz.ać na k01n'h°olę dollrnment6'w ik·omisja M.Z·elkała sk:ieigo, aby tego niie czynił. Trwa d-ra SkalSk·1ego jest na to s·ze·r-eg­
owni1e 'll'paditej kobie1t'y" olbrazil Uriząd uz:naf ją za chmą. gd'y w sto~ień winy ; wiyida wała swe o- !o to przes:zto dwa !:a-ta. Da.Jej ze4 dowodiów zloionvch na roWtra~ 

<loiktma Sita~1 ·is.fawsl!dego, kńietow- tj!IITl saimym czasie w szl)i1talu M. rz.eczN1fa. ' czy św'adek 'T,na im- 7: na}e, i·:7; był wJlinHdP.k, że u. s. o. wi1c w sadzie okiręgowym. 
niilka mzędu sainit.arno-oibyicza'io- M. st•waicrdz"Ono, iż żadinvth obj.a- stmkic.ię md1n!1sveirstwa z•drnwiia i dar pole ceni,~ pr-re S!taniiia wymie- Me.c.enas RudzAI1ski. obrońca re 
weg.o. Drugii zaś za to. i .ź bę.dąc re wów cih0troiby nie znaj1diują. Prz.e- naT. 23. g.dyź twierdzi że drr. S. 1nioinej n1i·ewiastv d,o szpita.ta. il'zna da1ktora Doilec1kieg;o g·łę!J.olko · r.•na­
daikt'°1rem p!.sma „Łodlzia.ni111" arty &vilaino ją z i1tr .zędu dQ s.zpiitiafa i z.e działał wzorowo?" Sw. H·ofonano iac ją i1ai1<:0 chorą weneryiczini·e. -- H1zuje pog1lą·d S'PO·ł~·czeństwa na re . 
kr'.:! wzmliankiowainy zamdieścit SZ'P·i1tiala do uirzę.du; gdy j·edni do- wa -0świ1aidcza, iż podstawą do o- Zdziw1101w. zwróc!it '"~ę tego dni.a glamenta·cie. Przyt!aicza pny'lda-

Sprawa ta byta rozpatiryw.ailla wodzli11i ż.e jest chorą., i111ni. iż jes·t sl<arż'enia byłv tylko rnpoirty wv- do d"'ra Patka. aby >:bad.at stan dv :rn i es i en~a tci l~ontroli w 'P?•i­
w sądzie <'.llk1ręgowyim w Łod:zi w zdiroiwą. Upraw1iiaino SIP'Oirt, iak się wfad1CJ1wców. insrmkcj! n•ie zna. zdrowia wvmie.nicmej. Obzfllo "·wach zachodniiei Europy i nowo 
1922 r. ,pod .p1rzewoon1i1Ctw1001 sę- wyra:zH świadek dr. · Mieirzyńl'ł'ki, świiadeik Jnljus·z·owa Helnzlowa się . iii twi1erdzenj,e urzędu nioe bv- ; ?uje się ~na o'J)'inję w tej .sJ)II'awie 
d.ziego M. C:Y1t1Cl!rslki1e-g.o, obecnego aż inieootrrzebnvimi z.a,s·rrzylJmqili w równ.Leż cził. komi1sji w u. s. o. Io zgod!ne z prawdą . gdyż dr. mi·ędzY'!'lar•oid·owego zja1zdtt czoeir­
pre1zY'<l'enta m. Łodlzi, który obu urzędzi1e -z.abi~.o w nl1eij 1IJf:ód 5 .... miie- sik.fa.da. J)'Odioibne zezihi~nii.a co ·i świial· fallk 'vydar świ1adec ~wo s·twie:- wonie-go knyiia. Mocena·s R. kry­
oslk<trwnyich 111niiewi1nnit W moty sięcmy. · 1 cielk. Hioifmanowa. dz.a.iąic:e należyty stain z<lirn\\ :ia . tvkuJe dz'.aifia1J.nośł .pań z towairzv­
wach WYiroku sąd z.az.naiczyl., iii W'Ylf"C)k :pr~e.z sąd a.pelacyjny zo , Dr. Dobrowo~'ski. obecny kiero- Mirn-0 to d; . Stains!awslki trwat · stwa zasiadających w komisji u. 
naid'UżY1Cl1a urzędu bytły diowiedzli<> sta•ł 2ltnienionry. Le·c.z Jakiiko·lwh~!k wnik u. s. o. n.a pytainie obroń- przy swa.tern. ! s. o .. które roają ty~ko cię~kie o­
n.e. n1ie ziaoo<l1liby wY1t0tk sJkaz,ująicy w <·<.w cz:v wi1aidome mu są paszcze Dowody te PTZed~taWia świ1a-I skwrż.enia. s1l<iierCJ!Wę.1J1e ;:.zesto niie-

Pirz.ed sąde·!11 pr.ZieSfUJnęla Silę wt.e tej .. s"Pt.a:wie, fa.kity, kt6r1e stwd1f,)r~ gól'ne wyp1adlki z po1sz,kodowany- delk w sa,d:z·ie. ' stusZ111ie.. mzeciw d'zie-WCZY'l1ii~, 
dy. gehe1rma 11 l:stne. Dl1e~.to dauHeJ~ dz~11ri.świ:adllrow11e, muszą pol'USZyĆ mi (tu wymi1euiają obr;ońicy nazwi 7..abkira g-t.os prnkurator i JCJ1wo P1rolct~n1~sz·ce. tyllk·o n.a p'Odst~W1e 
sik1e ~~h wS1Zystk1c'h i·stQlt, które OP'l1t1Ję S'P-Ol·eic'Ztllą, a l]Jlr:z,edews.zyst„ sJmi) - odp.owi ad.a, ilŻ musia·łbv 1 dzi, iiż wiin.a os:kairżn111ych z.ostala oskairze:ma ag,entów. Kto są c1 lu­
w ·q:zmS't~jszem „mor:ailniem'.' sp.o.fo- Idem ililstytucje rząd1Q1we i ustawo si,ęgnąć do akt, nazwislk tych nie 

1 
ud-Oiwoidiniorna. iż oCJ10razi[i w ir•,ku dzie. i jaik dlział.ają , zez;nali świaid'­

czienstw1e t·raktoiwane są Jako wy diawc·ze i Z'W'r'Óicić qm uwagę i1ż na- moż,e s-obiie p1rzypom.nii,eć, allbo tei d-1r:a Stanist:awskiieg;o wobe.c cze.- korwi·e na sądzr,e oikręg.owym. Pa 1 

rZIU·rk,I, gd'}"Ż 01trzyma.fy l)iętno ha·ń lei;y Wl11iika·ć gilębiiej w przy1czyny nie zna. O do1!dorze Sta:nlslaw- go 'P'f•Osi sąd 0 za .~ t os-o·wanJ;e karv nie te, ni1e zeszły do suter,r:n. na 
by -'- ,(Czarną ksią,żOCę''. teg.o ziła, z któr.ego J}tyniiie prosty-' sikiim daj.e opi.n.ię dlQidatnią. Stwter : 4 miiesieicy wiezienia. ~oddiais.za i nie spy.; a:ły się tyich o-

Wiid:ZliieGiśmy tai111 f!odziiców, ikM tuicj.a i chomby weneinncznie. lidz•a na:tomtast. ii zarrzvmv:vani1e I Obirnińca mec. Kemvnie.r w swem ~1.air. co jeist przyc.zyną tY'ch 0~1kair 
my ośwladczyM, '.ii zie łzami w <>- • • • · 3 dnij w aresZJciie d:zile!wcząt jest . treśdiwem i p'i..ę,kneim pirzemówiP- zeń i czy są oine prawd1z1we. 
czad1 w•oiia~ d'"i11t Staniisłiaiws.k1e- Do sJ)Tlawy w saictzi1e a1p,eil'a1cyj- 1i niedoP111s:z1cZJaJl~e. 'niu zobraz·o•wał traigedię tvch : S_wiad1ko:wi•e .ci wiedzą. iż dr. Sra 
go, aily uwolnił ilC!h cćr'kę je<ly- nyim zie strony p·rolkuratoira we- Swi.a:de'k Płekarski n~c nowego . wszvs~kioh i.stoŁ L,óre nj.e majac I '.11sta•\\:s:k1 dz1ał'~t wzorowo. lecz 
lłlaicz·kę cxł koot·r:oli. aby nie .w.m:i- zw:aino 5-c~u śwmik6w, z•e strooy 1 do 51pr.-awy ni1e wnosi.. l znillrnd .. mtunlm. szlv w oc:Lmet prolJc..k os•:adczyła_sw. HQ~~an~~a na 
sza.no w nijią „czwme:I kS1J.·ążlk1". oslka~yieh 2-cih. Oslk!wrżonv,ch Swdia.d>ek ks. Sl1ec.zk<i1, 1lnn·cja1·or stytu1cJ1. Były to dz!·cic~ tv1film Dlf'O. wet me z.na mstirnkcp mm1srcr· 
g.diyż ooł. rodzice, opiieikll.t.ją się n11ą, bronilir: mec. Kempneir z Łiodzi i: wysyta111ia d'z;i•ewcząt do zaktia-lretairjarn. 1których talk rodzice ialk! stwa. S~ąid p._ochodz.1 .ten sad o 

aby nie zabierano ·ją od J)II'acy w mec. Rud:z,iińsk1 z Wairs:zawv. !<lhw oohrnnnych stwie·rdza, iż j1e-:p ooe nd·e znając J)rzystug11ją1cych wzo1~o·~e.1 dz1afa!J11?S'C1 urzędu r 

fabrylce na kontrolę. na !którą zmu Pierwszy zema.j.e dr. Slkalsikt, dna z dzi1ewcząt !'1\airżyła mu sle,
1
im praw. często uilegali bezprawiu I ~n~luzu.iac zezinan~a .da.tszvd 

sron~ była 'llOZęsz.czać 3 it"aizy ty- oświ'a<l•cza. 1ź jalko ziwierrzchnilk. iii ohcąc wvJechać do z,akłaoo (lo- które stosowali ajenci, a k~ryich I ~w.uadków i powo-łuJ~c się na to, 
giodniowo do l(>Olłudnia. d-ra StandlsławSlkłeigo w pmicy je• I piiellmńcz.ego imiał1a CZ'Y'tlione trud uTząd n1!1e wzestrzegat Dla udo-

1 
ze re<lalkt,or Dol•eck1 artykuMw 

Odiy .prośby 4cłi ndie pomogły, go nte za•uwaiY1ł ni1c ror•oiżneg:o. n·oiścd nie do .prziebyda. namawia- wodni0enia -powyższ•eR"o. obrońca , ty:ch .ni~ orzę&"lądat, prosi o .unie 
. z•rozpaczooi rod:tiice ptę.tno hańby Wszystkio wy;pefniia1ł wzoirow.o i 1 ~fio ją aby nie wyj1eżdżala : szyka- przyta•cza caly szereg zezinań zło 1 wmmeme P'?dsądneg?· 
„CZ(l)f!1ą książtkę" pod:airiH, a cór:kę zgodnie z in:s11 rulk•cja. ! nowa.ino do te•.l{O stoip111ia, ir.i musi.a ' 7'ooych przez świad'k6w w sadzfo ' W - stati1~·1·e.m słow1:e zabrait ~ł-o·· 
u!k1rylt da1leJko na wst. Dr. Stain.'i'sławsk,i prosl1f aby wy ta w'P'rost po·dstępern wyjechać. oklręg.owym. Da'lej udo1wadini:a. iż IP. Ra)J'a!lsiki. wskazuJąc na !>OWO· 
Widzi~v tam sierotę. która da1W1a1I10 OJJl!lnję o }e:go dizhtafoości Ksi·ądz twierdzi, iż to co mówifa zeznania d-ra Ska•l.slki~IIO nie ma- dy, k:óre s1<łoniłv go do nanisa 

lfllTall!liem mraibiaita n.a uhizymaniie w oibeicrn.•o•śici jego. i 1J'O'Sz~mdioiwana Jest *gifęhoB{o prze. ją ma•czeinia •dla sadiu. gdyż bvł I ni.a tirz.edej cześcil wzimlan1kowa-
·~e.i ma~i. stair-:•siziki i młod.s,ze1 Na piyita~1iie ,ob~mny 1cziy byłty kon:ainy, j,ż mówita pirawdę. Swe>- .oi1 zwi·erz•c<hnikiem d-r.a Sta1nistaw nego a·rt~lk11:łu. 
siostry. Podstępn11e oSłkadono ją ska1rgi nia d-ą-a Stanisfaws'kieg·o, go czasu śwlad·eik pisał lilst 'o ma ! skiego i w koos·elkwencjt will1ir.n 1 , Sąd po na11 ad.zie og-tos-n -m~ro". 
o 'll'ferzą<l i ahocobę i zahra:n10 do świaide:k oświadcza, ż.e tak, lecz g!stratu ze sikargą, w skiaizująic, iż I odpo1wi1ad:ać równie± za nadużycia l mocą którego uchvm wwo'k są<l1 1 
u:zed~ san~łbamo- ?bYlC'utJO";eg?· lt'li0euz.a•s!łdn.i101ne. N~ dalsze pyt2Jn·i'a j1est .. kl oś kto .ro~ytlnie szkodzij m.·z~d!u )aik·o v:zefo,żony tej i.rys tv„ okręgov,.'•e1gi, skaziijąc Rapails~ic.~: 
~J<lv si~ Ołkazało. ze oSikairzeirrne obronicow. czy w1adio1me mu są .at'kicn wysytama dz1.ewcząt d.o 7a- 1 tiuc.u. .~eiz;nam.a d-ra Slka1l•sk1·e;w, na 5 dini aresztu, Do1lec'lnego na ; 
Jest mepraiwd!ziwe gdyiż bytłr,i ja:ko zwiierzdmilkiowi, faJkta zmu·· kładów 01Pfokuńczyich. O d:iierw- 1 tieirdzi meic. Kempner, przyporni~ dnr. na zasadzie anmestji karę t" 
zdrową •. zmus:wno ją j1ed1naJk dJo szania prziydhodziett11La na kcmh'·olę czvnac1h tych świac1ek wy·diaje do nają rosyjskie urzędy. gdz11e przy umorzył. 
c:hodzeno11a !Ja. koo!tJrio1Ie i daino jej kQlbi-et, które nie trucLnWv Sii'ę nJ.e- birą optnJę, twiieirdzą1c. iż są to nie- wszeil1kic'h rewizjach nie badano I N1ezacowo!eni z wvrnku r>hrn 1• 

„czarną :k:s1ązikę". Okirzycza'l1ą z.o- rząidenn i praic·owa~y w fabryce, wiasty '\\ięicej ni1esz·częśliiwe, nra\v·dzhvic poszkodowamy-ch. nie ..:.' os1ka.rżonych. 'akfadają ~<asacj~ 
---,--

ucisk. ale orzv.cisnal głowe do , .iakoś uda. że sie o-beidzie bez ka-1 da!K'Zl1V .lei smukłe -c·udne ci.ato - nvtałv maski, krzvwiac sic z 
oodusz'ki i nomvślat: · ' tastrofv I bv lo w ten -.iPosób odsloniete. że j uśmiechu. 

- Chwata Bottu. to tvl'ko sen ł - Ach !!'dvlbv to siie iuż nare- Abel ooczu? oewne zażenowanie.; E.rciebet oatrzvła uważnie u1 
'R FRENCZ HERCZEO. 

BAL MASKOWY * • • szcie skończvłol Ale oomvślal to samo co Po- ' na iednego. to na drug-ie~o. --
Sztvwnv iedwab czerwone.1?0 W tei chwili bracia s'J)ostrzegli mvślel' z•mewne mni, że oewie:-1 i A irdv o;poirzala na orezesa w o-

(Dokończenle). ,lomina szele.§dl clnknh czerwone domino i za!11i1kli. sto~i~ń dcskonałei ?iekności upo-1 cz~ch iei z.aoalil sie . stras~liwv 
P.rzedewszvst'kiiem ·należało sie sta·ci. gdv wszedł na sale halowa. Co to ws.zvstko miaro ozna- waz111a do wszvstk1e~o! 1 1tn1ew i śmiertelna. dz'Jka nie-r:t-

r>rzvwoicie zachować. C6ż to za dziwne ośw et leni o;; 'r czać? Wi·docznie iacvś obcv ni·e- Roz1naw.ait i orzeC'iskal~ sie wiść. 
To też patrzvł w oczv p.rezesa Abel nic nde widz:al. Dooieiro o.rosz·eni 1toiście wkradli sie na sa- ;Jrzez z \Vanv tłum. a Erczebet tu- Wiece i bvla ooidohna do wil-

z zaklotlO'tanvm i nieśmiałvm u- oo długie.i chwili sPostrz·e2:! t~s:a- le. Tacy ~!"Oście. które:v mo·głi lila s•e do nieirn · .mówila cicho i czvcv złavanei w notrza.sk niż do 
śmiechem. ce l~mo. k!óre PO·d s~vn:1 erem- wnieść tu hańbe i ooistra.ch. ITT>raco: kQlbietv. 

_ A kiedy to nasta'Oi? _ sPv-' nvrp.1 8:ba~ur~m.: śwre<::ttłv 1aJ{ Abel orzechadzał sie oo sali i - Naisłodszv! Prezes oodniósf dfo.ń. wvda-
tal cichut.ko. m~.tste .iak:eś 1 odd:alone . gw:a- spostrzegł. że niektóre postacie Abel nie orzvoominał sobie. bv 1tnał malv oalec w strone Ercze-

Prezes iaśnfal wnr.o-st od~ u- zdv. W~R"ladato to. tak l!."W1Iezdna byłv nąmawde bardzo dziwne. ia. iuż kiedvkolwiek wi dział taką. bet I rzekl sookoinie: 
Przeiimość:: noc letnia· Jeden naprzv'ktad olbrzvm. w-:v iak dz:ś: stoci1ka. namietna i .od- - Apag-e. succuba! 

- Ależ nie ma żadnego DOŚin-ie Muzvka grała c:chutko i dv- I chudozonv i długi, iak tvka. cia..; dana·.. Rozleg:l sie trzask. buchnaf nło 
chu _.:.mówił _ m~że oan li;zvć skretnie. a Po sali orzebiezalv l gnał z.a. soba niskie!!o otvlego Nareszcie usiedli. Ona po-chvli- mień i z kobietv pozostaro tvlko 
na wszelki·e ~zirledv„. GdV'bvn1 l s~e~czace i. śmiejące c;ie cichutko , mnic~a .. ~ o61cl:eniu. sali ~bel ła sie na~ nim i szeoneła: I Pllirę strzęJ)ków jedwabiu .t szv~ 
mózl slużvć rada. naileofei fost , c1eme . i czuł 1 w1dz1at sP01rzema bazvhisz- - On me orzvszedf. chu· 
nie zmieniać trv'bt; żvcia· to nai- i Przv we ' ~ciu st.at; dwa.i niew. i.cl kowe i Pełne iadu. · . .Abel ooczul zirnnv dreszcz w 

1 

Prezes uśmi,echiną~ s.1·e i r~~ 
leu ie.i! Niech Pan idzie na dziisiei- I ~'.eg-? wzros!u meiczvźni: 1tin1- . Z .ialriejś maski ~R"ladałv .ro· s~rcu. Bo Erczebet mówiła o do Abla: 
szv bal maskowv! A mv iuż Pa- I aas 1 lv~v Obvdwai .zatozvli ie-, .~t. Innv sze~f g-rzm1acvm krok1·em n.m: to on. n:e. o.rzvszedL . _ Widz:i min. czem bvla i iak 
na w swoim czasie oostararrfv 1 ce w bi_atvc.h. :ekaw1c~]rnch ;,a 1 Jak~v chod'zd na .s~czud fa·ch· . P1eknośc ie.i. naml.etność i slo-i· skończvJa o·iekna 'Erczebet. urn-­
sic. zaw: ::i·~ omić... . I pJecv. N1~ nos1h i:nasek 1 Abel oo- I ~tektórzv ?-osi!~ n~wpól zg-niłe dvcz. wszvs~ko nalezało do czer- cza. ślic. zna 'Ercze'bet. Mnże pai: 

Zairzal znów do swvch notatek I znał braci L.uczai. sko:zanie domina. inm znów stra- woneg·o d~mma. . . • . . zroz:1mie teraz. że nie bvta ona 
i dodał: .zd~~ali, s~~ być b~rdzo. 7.mart- ! ~zn.ie .cuchnace tac111nianv. Tam - Bedz:emv uwazalr - ~owi- ,· kobieta tvlko zrecznie skroionvm 
, Z . . . . w1en.1 1 kloc1l1 sJe zc1'Szo-nvm glo- 1 s~1eci ła · z!ncona. zmuns~ala k.a- fa Erczebet· c_ ~y.ł ~cz0ira;1 u le- W()Jrkiiem z białej skóry napeJnio-

-:-, apomrnalem. panu powie- sem. m1zela. ktora zdawala s1e oocho- karza. Naturalnie. me dow1w;i~;atl nvm irniem . namietn~ścia 
dziec: w:vrnk moze bvć tviko - Nie mosrtem orzec:eż orzy- . dzić.z trumnv. sie cale.i orawdv. ale i.a. wiem p .1 

1 .' . ił : 
wtedv wvko~~mv. _g'dy skazanv puszczać. 7.;e i oni orzv.ida - mó- i Bvlv tu i kobie tv. pilekne. oół- wszvstko.. Do dzisie.isze~o dnla eh- Abeli~orpeo~dsr~z; rzek c.· 
sam .~o oodousze ~ wit ofaczliwvm 1rfose.m g"rubas. I na ,Q:ie i takie żałosne„. żaoalam bv nasze zareczvnv w- w tei cbwi.Jii m~w·airta~T[~a:~rr .• 
, Abel P1rz vnom ni.at sobie Ercze- - Należato sfe te.w spodtie- 1 Twarze ich bvłv k.redow-0 bia- stałv nareszcie o.R"loszone. ale o-· . · rr · • •. A'b ~J · ·, · ,: ~ 
bot l•rocz·1 Er·cz„bet s 'a 1'1 ć t • , t ) k , b .,.., . . . ż d n.1 1c ~o oam1ec.1 1 e pozna1 o, r: 

· ' ' , :"' · wo, Lr- wa - mrucza1 ze 7fo'Śc1a vsv. 1E- . usta rwawe. a zrenice ouste ecnic niema to mz a ne.iro sen- . t b -t ; J. k 1 
czebet I rozesm1al sie lekko l we- Jeżeli orzvszM tu w maskach ; ; bez wvraz·u. su. Lekarz mówiL ie to .iui nie- zcsa . 0 '. , e~ e. arz. 
seto_: wmieszali sie w tłum. to z oewno Wszvscv ci dz·iwaczni ludz!e dtut:o Pot.rwa. 

- Jezelf tvlko o to chodzi, to ścia skorzvstaia z okaz.ii· Zre- rrzeovchali sie z rrewna akcento- Przvtulita sie do .c;wego towa- Jasne światło lamDv uderzvto 
Dan moi-e dtugo czekać! - rzekł. szta oasiami tubie t'łlri nóf.c:eń! wana zuchwałościa orzez Hum i rzvsza i cafa1 Promieniała szcze- iego oc.-zv. Uslvszat !!'los. którv 

Prezes znów sie oobtażliwie i - A czv !est ich wielu? poznawali sie wzaiemnie. ściem. A koto nich orzeb:e .irał tvm mówit: 
unrzelm:e uśmiechnat ; rzekł: - Naliczvtęm iuż iakie dz!e- A ko!!'o dotknel i badź dtonła. czasem s:ialonv korow6d rozha- - Niech oan wstanie. trzeba 

- Dotvchcz::is wszV!SCV s.każa- sfeć szłuk. ale lestem newnv. że badź odz i eża w sercu iello oo- wionvch masek,. sie orn1rotrvni ć rlo hahi. 
ni nodoisvwali! ich ieszc• orzvbedz'.e. Niektó- wstawał z·imny, niieutulony żaL. Na czele oedztt rvcerz z cza- Abel Podniósł oowieki i ujrzał 

Poc1<.>m znów sie uśmiechnał. ! rvch nie można zunetme oornać. , Ktoś oochwvc i ł nade ramie Abla sów rowco. Ale wygląda? dziw- swa r~osoo<!vnie. 
C1Clw1 G:::;l sie na oiecie i za wolał I gdvi wfożvli mas'koi in"'v"h lndzi. i szeleszczac ie .' wabiem miekka 11ie ze swvm lawrowvm frakiem ru~~. l~r1:sc:cialiai~r~;~~; 1~!di~~11~ 
urze2ow·vm .irtosem: , · :-- Okropność! Co z tego be- i c[e-ola oostać brzvtulifa sie do : wv!!!adaiaca i za mask; iasna 1 , . 

Przechoci.z.mv do aktow Lasz1o . dz1e? · I niego. b;oda. c n.ni:ia. 

Honoradv! • 1
j· - Nic~obresrn.! I ~i~ SPoirzal ieszcze. a iuż w1e· Abel im:znaf prezesa sąd1u. . A~el ws~~f .... 7„ k.anao.v: , . 

- A wiec i on? - oomyslał - Moze n.1lez::tohv imrz e diić : d z iał . że to Erczehet. Prezes ciągnął za c;ohą \Vyso1]\1e- , B, t to 'W ie._ _ , Ę' iL !'!ko sen Ale 
Abel z: ue wl'Hl ztośliv,r a radościa . ~ naszvclt .izoś-c i ? i Trzymata go .za ramk :ak. Jak Q"O cz!owieka. nrzv'bra·nciro w '.\\' ~ard~e c z:'. ~ nom.1;:r1 to Q'Onc7 

W tc1 chw:li sensie skoiiczvt ~ -Ależ bron P0że! Wv ni lda- ?s:c trzvma rzecz \\ ta~ma. czerwone i e ~wabne domino. ~De\\n ą 1 ne \\ l cn uci5
1' -

Abel cz1 ir 1nó\v w irardle oewicn · :,· ·" traszna nan ika. a może sie ~ Kostiu m iei bvt nonrostn ska11- ł - Którv ie:st ten ora\vdzi wv? · (Ttunwczda Et.) 
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